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ła, Demokratyczna, 


DYBUNA ROB. 


Markos oskarża: 


Pomoc radziecka 
dobrodziejstwem 
dia gospodarki 
Czechosłowacji 


czwartek 
minister rol- 

JULIUSZ DURISZ w 
zemówieniu radiowym stwier- 
dejł, iż umowa handlowa czecho- 
R SUSLA 2 

lele podstawowych zagadnień 
rolnictwa  czechosłowackiego i 
Stwarza możliwości stałego jego 
rozwoju w przyszłości, 200 tys, 
tom pszenicy radzieckiej, która 
ma nadejść do Czechosłowacji w 
Toku 1948, przyczyni się nie tyl- 
ko do zwiększenia przydziałów 
chleba dla judności, lecz również 
do ogólnego zwiększenia ilości 
artykułów spożywczych. 

Pomoc radziecką, będąca dobro 
dziejstwem dla całej gospodarki 
czechosłowackiej jest — jak za: 
znaczył min. Durisz — wynikiem 
ścisłej współpracy słowiańskiej, 


Plan wydobycia węgla 
będzie wykonany 


Nasza odbudowa, nasz Wzrost produkcji, skutaczna walka 
z drożyzmą i krok po kroku wywalczana poprawa 


rozwiązuje | 


MILA 


Demokratyczne gazety kana- 
dyjskie ostro krytykują rząd ka- 
nadyjski ża przyjęcie, «które wy- 
dano na cześć ministra spraw 
zagranicznych Grecji TSALDA- 
RISA. Gazęty podkreślają, że 
Tsaldaris jest jednym z inicjato- 
rów terroru przeciw demokratom 
greckim i że rząd kanadyjski po- 
winien wspomnieć na poległych 
kanadyjskich żołnierzy, którzy 
zginęli w walce 


2 faszystami w 
Grecji Sz 


bytu = 


t 


4 
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wszystko to wyrosło na podwa linach planu trzyletniego, Jest 
on rusztowaniem naszej konstrukcji gospodarczej, u podstaw 
której leży przemysł węglowy, 

Wspaniałe wyniki bitwy o węgiel upoiły nasze kadry prze- 
mysłu węglowego, osłabiły ich czujność i natężenie w pracy. 
Lipcowe wydobycie węgla nie nadąża za planem. 

Faki ten jest nieuazsadnion y gospodarczo: zaopatrzenie tech 
niczne naszych kopalń, aczkol wiek oiągił4 jeszcze niedostate- 
czne, poprawia się. Sprowadza my, a nawet zaczynamy produ- 
kować zastępcza łożyska kulkowe, rozpoczynamy rt 
kierownic dębowych; wynalaz czość górników pozwala na za” 
stąpienie brakujących kiinów i nitosów. i 

Sytuacja aprowizacyjna gór nika uległa wyraźnej poprawie 
i musi ulec dalszemu poiepsze niu, Eiektywne zarobki gómi- 
ków podwyższyły się przez wp rowadzenie premii za uleopusz- 
czanie dniówek, przez parokro tne podniesienie dodatków ro- 
dzinnych | wyrównanie dla najniżej zarabiających kategorii. 
W opracowaniu są dalsze pociągnięcia, mające na celu pod- 
niesienie wydajności pracy I polepszenie bytu pracowników 
przemysłu węglowego. Sytuac ja górnika zmierza wyraźnie ku 
lepszemu. ` 


Pał do pracy pozostał nie zmie niony, — Oznacza to, że chwilo- 


ganizacji pracy, brak czujnoś ci, nadzoru i kontroli. 

Najwięksi wrogowie prodnk cji — «to opuszczanie dniówek 
tą nie wykorzystanie pełnego czasu pracy na dole, to ponadto 
wszelkie braki organizacyjno- techniczne kierownictwa, powo- 
dujące marnowanie czasu i Siły roboczej, a nierzadko i wy- 
padkł, Hamuicem produkcji są też braki w funkcjonowaniu 
aparatu spółdzielczego i tych czynników, , których zadaniem 
jest szybkie i sprawne obsługi wanie rzesz górniczych, — wy” 
wołujące niezadowolenie górni ków. Hamulcem są rownież bra- 
ki w organizacji mobilizacji sił roboczych. A 

Te błędy można i nałoży usunąć przy wzmożeniu dyscypii- 
ny pracy, czujności I wysiłku produkcyjnego. Gdy zostaną u- 
saunięte wykonanie planu nie okaże się zbyt trudnym. 

Faki zahamowania w wykonaniu planu na lipiec winien 
natychmiast postawić na nogi wszystkich górników. a przede 
wszystkim awangardę ich, członków obu partii robotniczych 
z 40 tysięczną gromadą peperowców na czele. Bitwa o węgiel 


wemu zahamowaniu wykonan ia planu winne są braki w = 


kończy ją dopiero wykonanie planu 3-letniego. 

Każdy Polak — górnik, szty gar czy kierownik; rady zakła- 
dowe, organizacje partyjne, trójki bezpieczeństwa,  dyrokcje 
winny natychmiast — w Ścisłej współpracy — zmobilizować 
wszystkie siły do walki o Plan. Braki muszą być wyrównane 


Mimo niedociągnięć w wy dobyciu, wydajność pracy w gór! 


Nictwie nie tylko nie zmniejszyła się, lecz wzrastała stale ; dalej 
wzrasta, co świadczy 6 tym, że kadry nasze są zdrowe, że za- 


leszcze w tym miesiącu. 


kulacją. 


JO OWOC) 
dzielność 


granicznym szantażystom, 


będzie 


trwa; nie zakończyły jej byna jmniej pierwsze zwycięstwa. i 


Plar węglowy jest głównym filar" 
dobrobyt. Plar 
gezpodarcza į polit yczne 


Górnictwo polskie, które pokonało 
przeszkodę, stać na wypełnienie planu. Nie pozwoli ono, aby 
al filar trzyłatki sytości. Plan musi być i będzie wyko* 


Węgiel to podstawa naszej gospodarki narodowej. Wydoby- 
cie węgla — to nasz eksport. a wiec 1 import; to materiały na 
odbudowę i żywność z zagranicy. Musimy nadto pół miliona 
ton dać wsi w „akcji wiązanej" za zboże. A więc węgicl — 
to tani chleb dla miasta, to 7 asze zwycięstwo w walce ze spe- 


“tni to nasza SAmo- 
" nasza odpowiedź za- 


niejedną 


"łanu 3-letniego. które- 
szturmowo 


io stronie greckich faszystów 


ATENY, czwartek. 

KOMUNIKAT DOWÓDZTWA NACZELNEGO DEMO- 

KRATYGCZNEJ ARMII GRECKIEJ PROTESTUJE PRZE- 

CIWKO INGERENCJI WŁADZ BRYTYJSKICH | AME- 

RYKAŃSKICH W WALKI PRZECIWKO GRECKIEJ 
ARMII DEMOKRATYCZNEJ. 


` Komunikat stwierdza, że władze brytyjskie 1 amery- 
kańskie popierają w całej pełni greckie faszystowskie od- 
działy rządowe. Demokratyczna armia grecka nie może 
odróżniać greckich oddziałów rządowych od oddziałów 
angielskich i amerykańskich biorących udział w opera- 


fochowa - Rzeszów - Kiełce, płątek, 18 linca 1947 r, 


cjach przeciwko armii demokratycznej. 


Władze brytyjskie w dalszym 


ciągu zaupatrują od- 


działy rządowe w materiał wojenny, wiedząc, że materiał 
ten jest użyty przeciwko armii demokratycznej. Artyleria 


i lotnictwo 
i miasteczka. 


bez przerwy bombardują otwarte miasta 


Istnieją podstawy do przypuszczenia, że w operacjach 
angielscy. 


lotniczych biorą udział piloci 


Oficerowie amerykańscy biorą 
udział we wszystkich konferen- 
cjach sztabu generalnego, na któ- 
rych są opracowywane operacje 
przeciwko armii demokratycznej. 
Do Koniskog, gdzie znajdował się 
batalion wojsk rządowych, przy- 
był kapitan brytyjski i wziął u- 
dział w walce przeciwko jednost- 
kom armii demokratycznej w gó 
rach Kałtorema. W dniu 22 maja 
br. wzięte do niewoli 1 kapitana 
i 2 żołnierzy brytyjskich, znajdu 
Jących się wraz z żołnierzami gre 
ckimi w sumochodzie wojskowym. 
Jeden Anglik i 1 Grek zostali za- 
bici. Samochód należał do jedno- 


demokratycznej. W dniu 10 czerw 
ca br. przybył samolotem do La- 
rissy attache wojskowy ambasady 
brytyjskiej, celem udzielenia do- 
wódcy 9-ej dywizji , generałowi 
KATRILLO pomocy w operacjach 
wojskowych przeciwko armii de 
mokratycznej. 12 czerwca 1947 r. 
oficer brytyjski 1 oficer amery- 
kański wzięli udział razem z ofi 
cerami armii rządowej w opera- 
cjach w strefie Larissa. 13 czerw 
ca pojawiło Się lutnictwo brytyj- 
skie i amerykańskie w pobliśu 
Agrafa, 14 czerwca 1947 r. 2 ofi- 
cerowie brytyjscy i I amerykań- 
ski przybyli do Had, gdzie odbyii 


stek, które przeprowadzały opera | naradę z dowódcą oddziałów rzą- 


armii 


dowych. 


cje wojskowe przeciwko 


Walki łoczą się 
*z nie słabnącą siłq - 


. 


„ BELGRAD, czwartek 
Wiadomości napływające z Gre 
cji świadczą, iż walki między ar- 
mią demokratyczną 'a wojskami 
rządowymi toczą się z nie słabną 
cą siłą. Najcięższe boje toczą się 
na wyżynie Gramos, gdzie wojska 
rządowe wprowadziły do akcji 
lotnictwo i artylerię górską. Wojska 
rządowe przygotowują się spiesz 
nie do operacji w rejonie jeziora 
Prespe, gdzie prawdopodobnie po 
wstanie nowy demokratyczny 
rząd grecki. 


W północnej Grecji oddział 


NOWY JORK, czwartek 
Na wtorkowym posiedzeniu Ra 
dy Bezpieczeństwa rozpatrywana 
była sprawa powołania do życia 
stałej Bałkańskie, Komisji ONZ 
Delegat USA JOHNSON doma- 
gał się, by Rada Bezpieczeństwa 
przyspieszyła rozpatrzenie spra- 
wozdania Komisji Bałkańskiej z 
uwagi na nąprężoną sytuację, pa 
nującą w Grecji, 


Delegat radziecki ANDRZEJ 


partyzantów zajął miasteczko A- 
naporete, zadając przeciwnikowi 
dotkliwe straty. W Macedonii 
partyzanci zajęli cały powiat 
Kaierine i wdarli się do mia- 
sta. 3 
Walki toczą sie równiez w Tra- 
cji, w Grecji środkowej i w in- 
nych częściach kraju. 
Komunikat rządowy opubliko- 
wany w środę stwierdza, że dwie 
brygady wojsk rządowych prze- 
szły do generalnego ataku w o- 
kolicach Konitzy. Wojska rządo- 
we usiłują otoczyć powstańców. 


Sprawcą naprężonej sytuacji 
jest rząd Maximosa 


GROMYKO oświadczył, że nie 
widzi specjalnego powodu do 
pośpiechu, gdyż „napřeżona sy- 
tuacja” w Grecji została sztucz 
nie wytworzona przez rząd gre 
cki w ciągu ostatnich 48 ge- 
dzin. Gromyko sprzeciwił się 
odbyciu posiedzenia , Rady w 
środę. 
Po dyskusji Rada Bezpieczeń- 
stwa odroczyła swe posiedzenie 
do czwartku. 


W czasy gdy hiszpańscy patrioci b 


ging, 
w więzieniach Franco. 


á 


terturowani i terrorszewanit 
amerykań- 
sey i brytyjscy mononoliści cksplca- 
tują z pomocą faszystowskiego dyk- 4 


tatera Hiszpani: wszystkie ośrodki 


przemysłowe kraju. . 


Rumuni 
i Bulgaria. 
kroczą 
wspolna 

droga 


SOFIA, czwartek 
Premier buigar: 
ski DYMITROW, 
$ wydał na cześć 
; delegacji rządu ru 
muńskiego, bawią 
cej „w . Bułgarii, 
W obiad, podczas któ 
Í rego Dymitrow i 
premier rumuński 
||| Groza wygłosili 
przemówienia. 
Premier Dymi: 
| trow podkreślił 
wielkie znaczenie 
wizyty rumuńskiej świadczącej o 
przyjacielskich stosunkach istnie 
jących pomiędzy obu krajami. 
Jako kraj naddunajski, Bułga: 
ria wraz z Rumunią j Jugosławią 
nie dopuści do obcych wpływów 
w basenie naddunajskim, Bliskie 
stosunki pomiędzy nową Bułga: 
rią į nową Rumunią są nie tylko 
korzystne dla obu krajów, lecz 
służą również sprawie utrwale- 
nia demokratycznego pokoju na 
Bałkanach. | 


y 


i : Wspólnie ze 
"w Związkiem Ra- 
pó „żę 14 P dzieckim i pań: 


,stwami demokra: 
tycznymi Bulga» 
7 ria i Rumunia 

M będą bronić swej 
È niepodiegłości i 
3 suwerenności, 
wspólnie oba kra 
je walczyć będą przeciwko odro 
dzeniu imperializmu niemieckie: 
go. 

Premier GROZA podziękował 
Dymitrowowi w gorących sło: 
wach za jego przemówienie oraz 
zakończył 


| Gen. Markos ostrzega 


za wyrazy przyjaźni i 


ATENY, czwartek 
Komunikat kwa- 
tery głównej gen. 
Markosa uprzedza 
że na przyszłość 
schwytani człon- 
kowie brytyjskich 
tub amerykańskich 
sił zbrojnych wal- 
czący z bronią w 
ręku przeciwko greckim oddzia- 
łom demokratycznym będą tra- 
ktąwani jako wrogoyzie. 

Dowódca partyzantów greckich 


Markos oświadczył, że lotnictwo 
brytyjskie i amerykańskie bje- 
rze udział w walce domowej w 
Grecji"po stronie rządu greckie- 
BELGRAD, czwartek 

' Dziennik ateński »„»Elefteria“ 
donosi. że na wtorkowym nocnym 
posiedzeniu Greckiej Rady Poli- 
tycznej zapadła decyzja delegali. 
zacji Greckiej Partii Komunistycz 
nej. Jak podaje dziennik, przed- 
stawiciele Wielkiej Brytanii 
Stanów Zjednoczonych zaaprobo 


okrzykiem na cześć demokratycz: 
nej Bułgarii, prawdziwego j pe: 


Oświadczenie 
prof, Einsteina 
NOWY JORK, czwartek. 

W związku z przypadającą w 
dniu 16 bm. drugą rocznicą pierw 
szego wybuchu bomby atomowej, 
prof. ALBERT EINSTEIN oraz 
kilku innych wybitnych uczonych 
amerykańskich złożyło oświadcze 


,î | nie, w którym domagają się mię: 


dzynarodoweż Kontrolą energii a- 


wāli uchwałę Rady Politycznej, tomowej w ramach ONA, 
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O zastosowanie energii atomowej 


w komisji C 


"NA WCZORAJSZYM POSIEDZENIU 


a |Słanowisko Pol 


dla celów pokojowych 


ski 


90 


NOWY JORK, czwartek 
JEDNEGO 


Z PODKOMITETÓW KOMISJI ATOMOWEJ ONZ DE- 
LEGAT POLSKI DR. ZŁOTOWSKI ZŁOŻYŁ OBSZER- 
NE OŚWIĄDCZENIE W OBRONIE PRAW POSZCZE- 
GÓLNYCH NARODÓW DO PROWADZENIA BADAŃ 
ATOMOWYCH DLA CELÓW POKOJOWYCH. 
Oświadczenie delegata Polski zostało wywołane 
wcześniejszą , propozycją Stanów Zjednoczonych, aby 
wszelkie badania atomowe prowadziła jedynie między na- 


rodowa organizacja kontroli 
pr. Złotowski oświadczył, że 
rozwój nauki na świecie we wszy 
stkich dziedzinach był wynikiem 
wolnej międzynarodowej wymia- 
ny informacji naukowych i że 
wszelkie ograniczenia, nakładane 
na uczonych w ich pracy badaw= 
czej, prowadziły zawsze do osła- 
benia tempa rozwoju nauki. 
Rozwój boðań na polu energii 
aiomowej dla celów pokojowych 
— powicdział dr Zietowski — mo 
że przynieść większy postęp ludz: 
kości, niż cały rozwój nauk; w 
ciągu ostalnich dwustu lat. Nie: 
odzownym warunkiem jednak o- 
siągnięcia tego postępu jest ści: 
sła wspólpraca między wszystki: 
mi państwami, dużymi iż małymi, 
możliwa jedynie w wwrodku rów 
nego trzktowonia wszystkich u- 
czonych i wszystkich krajów. 
Zdaniem dr Ziotow:kiego, argu 
menty amerykańskie, że tego ro: 
dzaju praca badawcza, prowadzo: 
na =w poszczególnych laborato 
riach mogłaby być niebezpicczną 


ROZKAZ 
BEZP. 


WARSZAWA. Ministerstwo Bey 
pieczeństwa ogłasza następujący 
rozkaz ministra bezpieczeństwa 
publicznego z dnia 11 lipca 1947 r. 

Na posiedzeniu w dniu 1 lipca 
1947 r. Sejm Ustawodawczy 
uchwalił następującą „ rezolucję: 

„Sejm wyraża uznanie funkcjo: 
nariuszom Milicji Obywatelskiej, 
Korpusu Bezpieczeństwa Wew: 
nętrznego i Urz. Bezpieczeństwa 
za pełną trudności i  niebezpie- 
czeństw praee | walkę z elemen: 
tami przesiępczymi, zarówno Krys 
minalnymi, jak i polityczno . fa: 
szystowskimi”, a 

W związku z powyższym wyra: 
żam podziękowanie - wszystkim 

cionariuszom Bezpieczeństwa 


RubliczhEwo, M, O. 1 KBW. a . 


energii atomowej. 

dla ludzkości, ' nie ` wytrzymują 
krytyki wobec niewielkiej ilości 
Surowców, używanych do badań. 

Dyskusja , nad zagadnieniem 
formy badań nad energią atomo- 
wą dla celów pokojowych jest je- 
Gnym ze stadiów ogólnej dysku: 
sji nad poszczególnymi proble- 
mami międzynarodowej kontroli 
energii atomowej ; trwa już od 
dłuższego czasu. Amerykanie pro 
ponują, by wszelkie prace badaw 
cze przekazane zosiały międzyna- 
rodowej organizacji atomowej 
włączając w to również prace ba 
dąwcze na polu broni atomowci 
~ Związek Radziecki domaga sic 
by organizacji tej zabroniono 
wszelkich badań dla celów wo 
ionnych. 

Połska zgadzając się w ravadzi: 
by organizacji tej zezv ono w 
pewne badania żąda, by wczys'- 
kie państwa miały prawo prowa 
dzenia badań naukowych w ra 
"kresie energii atomowej 
*w pokojowych : 


MINISTRA 
PUBL:  . 


`h pracę i rozkazuje: 

1) Wzmacnić pra ce wychawa we 
w kierunku bezgran'cznej wier 
ności t porliweści go paświece! 
dla sprawy demokracji ludowej ' 
Ojczyzny. 

2) Prowadzić w dalszym ciągu 
hezwzględną walkę z wrogami de 
mokracji, 

3) Utrzymać wojskową  dyscy" 
plinę we wszystkich organach bez 
nieczeństwą puhlicznego. 

4) Srstematycznie podnosić wy 
"ztałeenie fachowe i woj kowe 

Rozkaz niniejszy podać do wia- 
domości wszystkich funkejonariu: 
szów Służby Bezpieczeństwa, M. 
O.1K. B, W. 

„. Minister 
RADKIEWICZ STANISŁAW 


dla ce 


Str. 3 


TRYBUNA ROBOTNICHA — _ 


E Hpta jest dniem nlepodle« 
e głości Stanów Zjednoczo- 
nych. W dniu tym we wszyst- 
kich szkołach i uniwersytetach, 
na akademiach i uroczysto- 
ściach państwowych odczytywa 
na jest „Deklaracja Praw Czło 
wieka”, wielka karta swobód 
i wolności obywatelskich, gwa- 
rantująca każdemu o0bywatelo- 
wi amerykańskiemu „prawo do 
Eżycia, wolności i 
szczęścia”. 
ll-go lipca w obozie kón= 
cenńtracyjnym w pobliżu Brown 
sweek w stanie Georgia 4 war= 
towników więziennych zamotdo 
wało siedmiu i zranito sześciu 
ztuwiezionych Murzynów. A oto 
szczegóły 'tej z góry upianawa- 
nej rzezi podane przez agencje 
telegraficzną. 
Naczelnik więzienia WARCY, 
będąc pilanym rozkazał grupie 
uwięzionych Murzynów stanąć 


dążenia do 


w Szeregu na podwórzu więzien 
nym. Następnie Warcy oświad- 
na BELLA i różkazał mu wystą d 
Zpić naprzód, Bell odmówił wy- li 
| gala z szeregu, po czym War 
cy wystrzelił i zranił go, Na- 
wartownikom strzelać do wię- 
źniów. Pięciu więźniów zostało 
zmarło później, a sześciu iñ- 
groch odniosło ciężkie rany. 


czył, że zamierza żabić Murzy- 
E stępnie Warcy rozkazał trzem 
zabitych na miejscu, dwóch 
A ypadek ten przeszedł bez 


7 większego echa w Stanach 
Złednoczonych. Z tych gazet, 
które tą sprawą się zajęły, naj- 
ciekawszy jest może głos gaze- 
ty „PRESSCOFT EVENING 
COURIER”, który pisał: „Daw- 
niej milczano, gdy zdarzały się 
setki lynchów miesięcznie, obec 
nie krzyczy się głośno I uważa 
za świństwo, gdy podobne wy- 
padki nie mają miejsca więcej 
jak kilka razy do roku.” Z tonu 
wypowiedzi redaktora tego, 
wpbływowego na południu Ame- 
ryki pisemka, przebija nuta 
żału za starymi czasami. Fakt, 
że ktoś się ujmuje za prześlado 
wanymi Murzynami wywołuje 
jego „szlachetne oburzenie”. 
Prawo do życia, woiności odno- 
sł się tylko do białych obywa- 
teli amerykańskich. Murzyn wi- 
docznie żyje z łaski. 

Stanowczo „Deklaracja Praw 
E Człowieka” w obecnych warun- $ 
;kach amerykańskich staje sied 
anachronizmem, niewygodnym 
dla klasy panującej. Dał temu 3 
B wyraz posel partii demokratycz 3 
nej z okręgu Missouri JOHN 
RANKIN, który oświadczył, że 
: powinno się zabronić publicznego 
odczytywania „Deklaracji Praw 
E Człowieka”. „Deklaracja Jeffer = 
Ęsona” — stwierdził Rankin, by = 
gła aktem wybitnie nieamery- £ 
kańskim.” 


ohn Rankin był przez pē- 

wien okres czasu przewo- 
dniczącym Komitetu Kongreso= 
ĘvcEo dla Badania Działalności 
f Antyametykańskiej” | choćby 2 
racji swojego tirzędu, powinien 
jdobrze wiedzieć o czym mówi. 


gTen sam John Rankin w liście 


do swego przyjaciela O. Nelsona Ś 
oskarżonego o działalność antyse 2 
mieką i magazynowanie broni = 
pisał: „Gotów jest zawsze chwy Z 
vié za broń, by bronić Ameryki 
dla Amerykanów” i dalej „Gdy 
ci ktoś mówi o tolerancji raso- 
wej, odbezpiecz tewolwer”. 

Podobne zdania Słyszeliśmy 
już gdzie indziej, Wiemy teraz 
skąd czerpie swoje wzorv reak- 
eja amerykańska. 


= Andrzej Bronowski 
LLU TETEE 


Sprawa 'raktatu 
pokojowego 
Z Japonią 


NOWY JORK, czwartek 

$ == Zjednoczone zwołaty 

na 19 sierpnia do Waszyng 
tonu konferencję, w której wez- 
mą udział przedstawiciele 11 
zaństw w celu rozpoczęcia prac 
nad traktatem pokojowym z Ja- 
gonią, Rzecznik departamentu 
Gkreślił tẹ konferencję jako 
„wstępną", poświęconą „technicz- 
mym zagadnieniom" opracowania 
traktatu. Przewiduje się, że 0- 
pracowanie projektu traktatu po- 
kojowego z Japonią zajmie kilka 
miesięcy. 


a 

3, 
a 
= 
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WUW LU VALLE EE OGGRAGWTU ESTE 


Na kontierencję zaproszone zo- 
stały państwa, wchodzące w 
skład Komisji do Spraw Dalekie- 
go Wschodu, tj. Australia, Ka- 
nada, Chiny, Francja, Indie, Ho- 
lavdia, Nowa Zelandia, Filipiny, 
Wielka Brytania, Związek Ra- 
dziecki i Stany Zjednoczone, 


Rezultat polityki „wychowawczej” Anglosasów 
Niemcy marza a 
| ODWEC 


E 


Korespondencja z Monachium 


Niedawno kiiku dzienni 


karzy zebrało się w ka- 


wiarni monachijskiej. W rozmowie omawiano szanse 
przystąpienia Francji do anglo-amerykańskieqgo układu 


dwustrefowego. 


OBECNI DWAJ KORESPONDENCI 


FRANCUSCY, 


UZNALI, ŻE FRANCJA NA TEGO RODZAJU POSU- 
NIĘCIE BEZ ZGODY WIELKIEJ CZWÓRKI NIE PÓJ- 
DZIE. TYMCZASEM W GODZINACH WIECZORNYCH 
W MIEŚCIE NASZ KORESPONDENT SPOTKAŁ KIL- 
KU ZNAJOMYCH NIEMCÓW, Z KTÓRYCH KAŻDY 
ZATRZYMYWAŁ GO SŁOWAMI: 


— Słyszał pan już. Nadzwyczaj: 
ne wiadomości, 

— Co? o czym? 

— Jak to nic pan nie wie? 
sprawa zostałą definitywnie po: 
stawiona. 

Francja łączy swoją strefę z 


Mas gibt es m 


Co słychać z wojną. 

To pytanie pada raz po raz w 
poufnych rozmowach wśród Niem 
ców. W rozmowie z pewnym mo* 
nachijczykiem zadano mu pyta: 
nie: „Dlaczego wy Niemcy nie 
odbudowujecie swej ojczyzny, 
przecież czas już ku temu naj- 
wyższy? Niemiec w odpowiedzi 
na to uśmiechnął się į nachyliw= 
szy się w stronę pytającego od- 
rzekł: 

„Po co budować, stoimy w obli 

ezu nowej wojny, z której Niem 

cy wyjdą zwycięsko, bo nie 

będą już walczyły samotnie, a 

u boku potężnych przyjaciół, 

Na wschodzie znajdziemy wte: 


OKUPACJĘ 


Szczególnie podatni na plotki 
są przesiedleńcy ze wschodu. Od 
pierwszej chwili, gdy tylko znaj: 
dą się na terytorium Niemiec do: 
stają się w zasięg działalności 
plotkarzy: prowokatorów. Wciąż 
słyszą te same słowa, że za kilka 
najdalej miesięcy wrócą do 
„Swych” domów, do „utrdeutsche 
Gebiete” na Śląsku w Poznań- 
skiem pod Łodzią Pragą Czeską 
it a. 

Plotki tego rodzaju szerzą jed: 


ierwszą widomą oznaką nie 

powodzenia konferencji pa: 
ryskiej było odrzucenie zapro* 
szeń, przez osiem państw, z któ: 
rych wszystkie własnymi siłami 
cedbudowują swoje życie  gospoz 
darcze, opierając je na zdrowych 
podstawach ekonomicznego plano 
wania. Z pozostałych 14 państw 
trzy państwa skandynawskie oraz 
Szwajcaria — wysunęły poważne 
zastrzeżenia, do z góry narzucone 
go porządku obrad. Biorąc pod 
uwagę. że wśród tych 10 państw, 
które bez zastrzeżeń  zaakcepto: 
wały ultimatum angloz-francuskie. 
znajdowały się państwa biorące 
udział w wojnie po stronie hitle: 
rowskich Niemiec, jak Włochy i 
Austria, znane ze swoich profa- 
szystuwskich sympatii Portugalia 
i Irlandia, oraz tacy bezwolni sa- 
telici Anglii į Ameryki jak Gre- 
cja i Turcja, trudno zrozumieć, 
jakim prawem min. BIDAULT o- 


świadczył w swoim przemówie- `“ 


niu, iż właśnie państwa uczestni- 
czące w naradzie paryskiej mają 
prawo do występowania „w imie 
niu całej Europy". 

Konferencja, w której nie 
wzięły udziału nowe demokra- 
cje w Ewrvpie środkowo-wscho 
dniej, nie może być nazwana 
„europejską“. Stała się ona zjaz 
dem anglo - amerykańskich sa- 
telitów na kontynencie. 

Już w pierwszy dzień obrad 
stało się jasne, że szumnie rekla 
mowany amerykański plan pomo 
cy dla Europy jest tylko zamasko 
wanym planem odbudowy Nie- 
miec. Na nic zdały się wysiłki 
BEVINA i BIDAULTA, aby kryć 
prawdziwy cel tej Konferencji, 
Oświadczenie ministra rolnictwa 


Temat codziennych rozmów 


Anglikami. Teraz bedzie dobrze. 
Nie pomogły żadna  perswazje 
aii tłumaczenia. Na wszystko 
mieli Niemcy gotową odpowiedź: 
„Nie ma co wierzyć gazetom. "To 
już postanowili mimistrowie. Wia- 
domość pochodzi ze źródeł ofi- 
cjalnych”. 


it dem Krieg? 


dy dosyć ludzi, kiórzy będą 
ndm budowali pałace”. 


Plotki o rzekomo wybuchającej 
wojnie są jednym z czynników 
paraliżujących nie tylko normali 
zacją stosunków w kraju lecz w 
wielkiej mierze wywołujących 
niepokój. Winą ża taki stan rze: 
czy alianci zachodni są skłonni 
obarczyć tylko nazistów. Prze: 
milczają celowo swoją winę. Por 
lityka anglosaska jest bowiem 
przysłowiową „wodą na młyn”, 
propagandy szepidnej. 


Diateko, „Na was gibt es mit 
dem Krieg” nie schodzi z ust 
przecietnego Niemca. 


HERR JAKSGH ZAPOWIADA 


SUDETÓW 


nak nie tylko zawodowi panika: 
rze, lecz także oficjalni przedsta: 
wiciele partii „demokratycznych” 
działających obecnie w Niemczech 
Przykładem takiego postępowania 
jest polityka przedstawiciela par: 
tii demokratycznej JAKSCHA w 
Stuttgarcie. W czercu rozprze= 
strzeniał on ulotki, których 
treść sprowadzała šie do zapowie: 
dzi powrotu Niemców do Czecho 
słowacji do okupacji Sudetów 
przez wojska amerykańskie i 


ANDERSONA o zwiększeniu po- 
mocy Żywnościowej dla Niemiec 
i ministra handlu Harrimana o 
pomocy dla odbudowy ciężkiego 
przemysłu Zagłębia Ruhry rozwia 
ły wszelkie złudzenia na ten te- 
mat. 


USA NIE SĄ ZAINTERESO: 
WANE w ODBUDOWIE 
PAŃSTW, zniszczonych  praer 
wojnę, nie są zainteresowane w 
tym, aby Niemcy płaciły należ- 
ne tym krajom odszkodowania 
wojenne. USA, owszem chcą 
podnieść poziom przemysłu ńie 
mieckiegu, ale tylko po to, aby 
go wykorzystać dla swoich ce 
lów, i dla własnego zysku. 
Jednocześnie w Waszynstonie 

sekretarz stanu Marshall oświad. 
czył kategorycznie, że o natych= 
miastowej pomocy dla Europy tno 
wy być nie może. Pieniądze dla 
magnatów niemieckich się znaj: 
dą, mle pomoc dla Europy musi 
czekać na uchwałę Kongresu a 
jakie stanowisko zAjmie republi- 
kański Kongres, którego liczni 
przywódcy zdecydowanie wypo- 
wiadają się przeciwko udzieleniu 
kredytów zagranicznych, trudne 
na razie przewidzieć, 

Na konferencji nutą dominują- 
cą była nieufność. Nirufność ma 
łych państw w stosunku do inicja 
torów konferencji, ich oficjalnych 
wypowiedzi, planów i metod rea 


ie wystarczy czytać „Trybumę Robotniczą“ 


treść pisma, które każdy Niemiec 
ze Budetów winien wysłać do Sò- 
juszniczej Rady Kontroli. 

Cel tej propagandy jest jasny: 
=. wywołać niepokój i smet spos 
wuioówać wzrosi apetytów zabor* 
czych w Niemczech. 

JAN 


Ślub ich 


KOLECKI 


odbędzie się | 


LR 


I. 1948. y 


Porucznik Angielsita 
książę następczyni 
Filip tronu 
Mountbatten księżniczka 
dawniej ELŻBIETA 
Gluecksburg. 


2 posiedzenia 
rządu 
francuskiego 


PARYŻ, czwartek 
Wczoraj w go 
dzihach ran- 
nych gdbyło 
się posiedżea 
nie gabine- 
tu francu 
skiego pod 

przewodnie 
x twem Prezy= 
denta Republiki AURIOLA. Rada 
Ministrów wysłuchała expose pre 
miera RAMADIERA na temat 
stosunku rządu do żądań utządńi 
ków państwowych 1 upóważniła 
premiera do postawienia wniosku 
votum zaufania dla rządu w tej 
sprawie. 


Strajk marynarzy 
francuskich 


PARYŻ, czwartek 

Zwiazek marynarzy francuskich 
ogłosił w środę  24-godzinny 
strajk na znak protestu przeciw- 
ko powolnemu załatwianiu przez 
rząd sprawy wprowadzenia w 
życie ustawy 0 ubezpieczeniu 


społecziym marynarzy, 
e a rc 


—— 
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| Kapitał amerykańsk 
ży do opanowania 
Zagłękia Ruhry 


Niezadowolenie we Francji 


Francuski minister 


PARYZ, czwartek 


spraw zagranicznych BIDAULT 


oświadczył na konferencji prasowej, iż w prywatnych roz- 
mowach z ministrem BEVINEM wyraził obawę, iż USA 
i Anglia dążyć będą nie tylko do podniesienia poziomu pro- 


dukcji niemieckiej ale także 

nistracji Zagiębia Ruhry. 
Minister Bidault 

uwagę ministra Bevina, że 


w rozpatrzeniu tych zagadnień. 


jedynie ministra Bidault, iż 


stwierdził następnie, 


do zmian w politycznej admi- 


iż zwrócił on 
Francja ma żywotny interes 
Ń. Minister Bevin zapewnił 
Francja będzie informowana 


o przebiegu rozmów aińierykańsko-brytyjskich w sprawie 
Zagłębia Ruhry, które wkrótce rozpoczną się w Waszyng- 


tonie. 


PARYŻ, czwartek 


Omawiając. wyniki obrad konferencji paryskiej dzien- 


nik FRANC TIREUR podkreśla, 


że (Mogą one wywołać 


nieporozumienie pomiędzy wielkimi mocarstwami w spra- 


wie Zagłębia Ruhry. „Nie jest już tajemnicą 


— 


Franc Tireur — że kapitał amerykański popierany przez 


rząd St. Zjednoczonych dąży 


tnysłowego Zagłębia Ruhry i wyciągnięcia z niego 


do opanowańila okręgu prze” 
ta je 


większych możliwie dochodów”. 


Również W. Brytania pragńęa 
łaby sobie zapewnić kontrolę Zna 
głębia Ruhry i eksploatację tego 
obszaru, znajdującego się w bry- 
tyjskiej strefie okupacyjnej, e 
swej stromy Francja dąży do zas 
pownienit sobie dostaw węgla % 
Zagłębia Ruhry, żeby odbudo* 


„CE Ś01IR” na marginesie tej 
samej kwestii donosi. że USA i 
Wielka Brytanła zamietzają z Za: 
Haia Ruhry uczynić swóje kondo 
minium, a USA są nawet gotowe 
udzielić. pożyczki w wysokości 
300 mtltońów dolarów ha odbu» 
dowe Zagiębia Ruhry. 

Francja nadal stać będzie na 
stanowisku, iż Zagłębie Ruhry 
winne być umiędsyńsrodowione, 
oraż, że żagadnienie bódńiesienła 
produkcjł niemieckiej winno być 
rozputkzóne przez Rade Ministrów 
na sesji listopadowej. 

„Ce Sõir” stwierdza, iż tranóu: 
ska opinia żasitocona zostnia Wys 
borem Włoch, byłego kraju nies 


wać | rozbudować awój przemysł 
athiowy w opatciu o surowce Alu 
zacji i Lotatyngli. Interesy trzech 
wielkich mocarstw są wigo, Jeże” 
li chodzi o Zagłębie Ruhry, cat- 
kiem sptzeczne == kończy Franc 
qTireur. 


przyjacłeiwkiego do Komitetu 
Współdułatania | podnoszeniem 
ich do rangi trzeciego imotarstWA, 
wśród państw biorących  udsiai 
w kónferencji paryskiej, 


Nawiązując do oświadczenia 
prezydenta TRUMANA, iż zagad: 
nłenie pomocy dla Europy zosta: 
nie rozpatrzone przez Kongres nie 
szybciej Jak w plerwszym kwar: 
taie przyszłego roku, „Ce sott” 
zaznacza, l% pierwkża uchwała nie 
aspadnie sapewne ażyhciej jak w 
lipcu przyszłego roku, 

Dzłennik zaleca, by Francja 1 


Czyła nie na pomoc USA. lecz ha 
własną gospodarkę budżetową. 


"PRZED ŚWIĘTEM — 
ODRODZENIA POLSKI 


Wspólne zebrania PPR i PPS 


WARSZAWA, W tygodniu po% 
ptzeczającym Swiętę Odrodzenia 
Polski odbędą się w człym kraju 
na podstawie okólnika KC PPR 
i ©KW PPR wspólne zebrania 
aktywu PPR i PPS Na szczeblu 
powiatowym, dzielnicowym Í 
sminnym oraz w miarę możności 
wspólne zebrania kół partyjnych 
w zakiadach prary, 

Zebrania poświęcone będa mó 


IFERENCJI PARYSKIEJ 


WOMOOOUOOOUUONOONONUDNODWOONIEMUNUUOOWNIOOOOOONONAOUOOWOWOOOALOCOOMOWIOLOWONIICI 


naj 
AZ 


| tp, wam 


BEVIN: Tum Jcġlal, Zosta nię więcej dlą_hes, 


lizacji. Brak zatfania sefegól: przedyskutowania konsekwencji 


nie wykazały Szwecja, Dania, o- 


raz Szwajcaria, które zażądały ghalla Ta sugestia została priez 


polliyeznych k zw. planu Mar- 


wieńiu foli jednolitego frontu ros 
botniczego w powstaniu Polsktes 
go Komitety Wyzwolenia Nato: 
dowego, w walce o odzyskanie 
niepodległości i osiągniecie trzech 
lat budowy demokracji; polskiej, 
oraz w wykonywaniu dalszych 
wspólnych zadań stojących przed 
obu partiami, przy których reali 
zacji zacieśnia się jedność robot: 
NICZA, 


u 


"Ń 
Anglię i Francję odrzucona. Fo- 
siedzenie to było tajr.e. 

Co na nim mówiono, nikt nie 
wie, ale oświadczenie oficjalnego 
rzecznika francuskiego MSZ, któ 
ry na konferencji prasowej zmu 
Sony był przyznać, że „posiedze- 
nie w pewnej mierze było nie- 
skoordynowane”, Tzuca ciekawe 
światło na burzliwy charakter 
dyskusji. 

Brik zaufania do inicjatorów 
konferencji ujawnił się też w 
toku dyskusji nad składem po- 
szczególnych podkomitetów ©- 
raz komitetu współdziałania 
Anglia i Francja chclały ożra- 
niczyć udział w komitecie współ 

działania do wąskiego koła zanta 
nych Próbn ta jednak zakoń- 
czyła się fiaskiem. Państwa 
skandynawskie, poparte przez 

Szwajcarię oraz krije Benelux 

(Belgia, Holandia, Luxemburk) 

wystąpiły przeciw anglo = fran 

ouskiemu dyktatowi i pizefore 
sowsły swój punkt widzenia. 

Było to pierwsze, ale i ostat- 
nie zwyciestwo mniejszych 
państw na konferencji paryskiej, 
Po tym’ niepowodzeniu anglo - 
francuscy organizatorzy mocniej 
wzięli swoich satelitów w karby 
1 wszystkie ich pozostałe wnioski 
przeszły solidną,  mhdzyftowĄ, 
wiąkszością głosów. Niektóre z 
tych wniosków zasługują na spe 
ejalną uwagę. 


pisze * 


Mr, 195 — (866) 


Przegiąd prasy 
. e 
zagranicznej 
Inną znamienną uchwałą była 
odmowa Anglii i Francji rozpa- 
trzenia propozycji wysuniętej 
prze» szereg delegacji żądających 
wyjaśnienia, że poczynania spe. 
cjalnej organizacji tymczasowej | 
nie będą naruszały politycznej i 
ekonomicznej suwerenności kra- 
jów, które zechcą przystąpić do 
organizacji. Ten negatywny 
stosunek Anglii i Francji do pro- 
blemu suwerenności mniejszych 
państw, potwierdza słuszność de- 
cvzil rządów tych krajów, które 


wstrzymały się od wzięcia udzia- 
łu w pracach konferencji. 


dik THE OBSERVER a 
Obecnie dopiero dotarła wia* 

! demó$ć o bestialskim zamordo- 
waniu przez policję hiszpańską 
p. Alfredo  Martincza Nadala, 
urzędnika 7 Barcelony. P. Na- 
dal nie jest pierwszą — i nie- 
stety, bodaj nie ostatnią — Oiia 
rą falangistów, tym nie mnie; 
śmierć jego zasługuje na uwa 
ge ze względu na wyjątkowe 
okoliczności. 

Czym naraził 
władzom  franiistowskim? Ni- 
czym, za wyjątkiem faktu. że 
brat jego. p Mafaei Martinez 
Nadal. przebywa od czasu woj» 
ny domowej w Londynie. pisu- 
je do gazet angielskich, jest 
także współpracownikiem na- 
szego pisma, a Ww ozasie wojny 
radio brytyjskie BBC nadawałe 
jego bdczyty podpisane pseu- 
donimem Antonio Torren, 

Od pewnego czasn prasa fran 
kistowska raczęła gwałtownie 
napafiać p. Rapnaela Martineza 
Nadala, a brat jego zamieszkały 
w małymń mieście Lierena, stał 
się obiektem pogróżek ze stro- 
ny miejscowych  falangistów. 
Ostarnio przeniosł się on do 
Barcelony, wierząc. że znajfzie 
bezpieczeństwo w wielkim mie- 
ście, iecż 1lh-go czerwca pode 
Szedł do niege pólicjant przed 
tmacheth sądów | 2 okrzykiem 
„Ręce do góry”, zastrzelił go 
na miejsou. 

Mimo, że metki osób były 
świadkami mordu. prasa hisz= 
pańska mie zamieścił: > adnej 
wzmianki, a rodzina nie zosta- 
ła WwAwładomiona | dowiedziała 
sią o jego Śmierci dopiero gay 
list zasdresowany do p. Nadala 
wrócił z dopiskiem „Adresat 
zmarł 15, VI 47 r.”. Jedynie sta 
tania kolegów biurowych p, Na 


się p. Nada! 


dala powstrzymały włndze od 
trzadzenia bezimiennego po- 
«raebu 1 pochowania to w 


wspólńytn gronie, 


Fakty te wraz z podnisanymi 
zeynaniatni naocznych świad- 
ków, Ynstały przestane dn bry- 
tyjsttiego ministerstwa spraw 
zagtunicznych. Jak dotythczas,) 
Żadna odpowiedź nie nadeszła, 


Łańcuch 
traktatów 
handlowych ZSRR 


MOSKWA, czwartek 
W dniu dzisiejszym dormiesiono 
» Moskwy o podpisaniu tam no- 
wego traktatu handlowego mie- 


dzy ZSRR i Węgrami  Bawiący 
w Moskwie węg£ietski minister 
spiawiedliwości powiedział, że 


podpisany traktat łaczy się ściśle 
Zz całą slecią porozumień rospo- 
datczych, żawórtych pomiędzy 
eutfopejskimi narodami demokra- 
tycznymi. Należy brzypomnńieć 
że w ciągu ostatnich tygodni 
Związek Radziecki zawarł poro- 
zunienią handlowo-gospodarcze z 
Czechosłowacją, Rumunią, Bul- 
garia a obecnie Wesrami Per- 
traktacje me temat układu han- 
dlowego y Polska są w toku. 


ELSA 

Tak więc w uchwale o „Spe- 
cjatnej tymczasowej organiza- 
cji", która będzie organem wy 
konakwczym kotniletu kierowni 
czego ustińigto  wzmianke o 
tym, że spośród krajów, z któ- 
rymi ofganizacja przeprowadzi 
konsultację, wyklucza się Hisz- 
panię, W ten sposób stają się 
jasne prawdziwe zamiary An- 
glii i Francji, które swą działal. 
nością zamierzają objąć i także 
trankistowską Hiszpanię, 


4-dniowe obrady kor. - 
feroncji paryskiej zakończyły się 
fiaskiem, Anglo - francuscy ini- 
cjatorzy tej konierencji zawiedli 
się w swoich nadziejach. Spraw- 
dziły się najgorsze obawy uczest- 
ników konfernecji Konferencja 
paryska stała się pułapką. ZWwa- 
bione mową 6 bomocy amerykań 
skiej, państwa, które wzięły w 
niej udzłał, podnisały się pod de- 
klaracją odbudowy Niemiec, Nir 
miec opanowanych żądzą odwe- 
tu W. PODGORSKI 


- należy ją prenumerować! 


— 


Nie 


C 


Şunda 


Ty pismach ukazała się wiadomość 
Po w związku z trzecią rocznicą 
ak Polskiego Komitetu Wy- 
GEM a Narodowego KC PER i 
ja PPS wydały okólnik, połeca- 
twa gzycie wspólnych zebrań ak- 
się og PS | PPR. Zebrania mają 
dzielni, dj na szczeblu powiatowym, 
moigogo Tm i gminnym, w miarę 
wspólne zwoływane będą również 
zakłada, zebrania kół partyjnych w 


jednolitego frontu w 
KWN, w dotychczaso- 
ągnięciach demokracji pol- 
| WAZ wspólnych zadamiąch! za- 
Mienia jedności robotniczej. 
tym MOŚĆ tę powitają ze szcze- 
loży EdOwoleniem wszyscy, którym 
h Roa sercu dobro sprawy demos 
Sani Polskiej, którzy pojmują zma 
rob ie współpracy bratnich partii 
RA otniczych w życiu i rozwoju na- 
“580 państwa ludowego. 
wa robotnicza będąca naj- 
r *Łą zdobyczą polskich robotni- 
Z Skupiona dziesięcioleciami đe- 
> <dczeń į latami ciężkich zmagań 
laSzyzmem, stała się fundamen- 
"M naszej wolności, Na tym funda- 
fg, o E, WYrÓSŁ historyczny Mani- 
czy Lipcowy 4 zapoczątkowane 
r ZEŃ wielkie przemiany w życiu 
a zgo narodu, z których dobro- 
uzlejstwa — po trzech latach wal- 
ja doświadczeń możemy już 
„Be zdać sobie sprawę. 
kuis latach wałki z okupacją wy- 
ay Się wspólna i słuszna koncep- 
ae dratnich partii robotniczych — 
męj AA Się o sojusz z wiełką de- 
apara cin radziecką, której siły; nie- 
OE ak skruszyły machinę wojenną | 
k era, i które dziś konsekwentnie 
unią sprawy wolności narodów, 
Postępy i pokoju. W tych samych la 
"ch nieugiętej walki z okupantem 
p wspólnie j słusznie pojele interesy 
paadowe bowdłały do życia Armię 
padowa, którą powstała z połącze- ; 
Ja pod wspólnym dowództwem 
Gwardji Ludowej, Milicji RPPS, cze 4 
| Betąlionów Chłopskich i innych] 
Oddziałów zbrojnych. Jedność szere 
Sów robotniczych umożliwiła pow- 
Stanie podziemnej Krajowej Rady 
Narodowej, do której oprócz PFR 
a Socjalistów weszli również przed-ji 
Stywiciele Judoweęów Związków Zam 
wodaywych oraz iłhnych grup demo- 
kratyczsych. Uwłeńczył ten wspól- 
ny bohaterski wysiłek Polski Komi- 
tet Wyzwolenia Narodowego, 
Trzy lata , które oddzielają nas 
od tej daty, stanowiły dla jednoli- 
tego frontu robatniczego dalazą 


Wielką próbę życiu, z której wy” 
Szedł zwycięsko. Dziś pojmujemy to 
wszyscy, że Jedność robotnicza w 
Pierwszym raęgzie umożlńwiła nasz 


"wiednie 


ż 


zgodmy i ofiarny trud i nasze po- 
stepy w odfbudjowie kraju, naago 
zwycięstwo pofmyczne nad iegalny 
i podzieńiną reakcją w referendum 
i przy wyborach do Sejmu Ustawo- 
dzwczego, umożliwiła stabiiizację 
stosunków w Pafistwie 4 niesachwia 
ną jedność szeregów demokracji pol 
skiej, pod przewodnictwem klasy ro 
botrtczej, która stanowi dziś wzór 
dla całego świąta. 

Nie zamykadismy nigdy oczu na 
trudności tak Ścisłej współpracy 
dwóch odrębnych partii o odmien- 
nych A ETRA i różnej drodze 
rozwojowej. Ukiegłe trzy lata dowio 
diy, że nie zatajenie ródmie i trud- 
ności, lecz ich ujawnianie pokony- 
wanie umacnia i zacieśnia jedność 
robotniczą. Dzieje się tak dlatego, 
Że trudności te i różnice są charak- 
teru przemijająjcego, że nie mogą 


one nie zniknąć wówoszas, istnieje 
trwała wspólność interesów j celów, 
güy każdy dzień naszej rzeczywi- 
śtości potwierdza siuszność dobro- 
woinie i zgodnie przez nas przez 0- 
bie partie robotnicze opranej drogi 
ku socjalizmowi. 

Wytrzymała próbę życia umowa 
o współpracy PPR i PPS, która sta- 
ła się skuiecznym instrumentem 
umacniania jednolitego frontu ro- 
botniczego. Poważne znaczenie dla 
zacieśniającej sie współpracy po- 
siadać będą ostatnie uchwały Rady 
Naczelnej PPS, wymierzone prze- 
ciw nałogowym rozbijaczom jedno- 
ści 1 wrogom klasy robotniczej 
spod znaku WRN, którzy starają się 
przeniknąć w szeregi bratniej nam 
partii, Troska o czystość szeregów 
partii robotniczych, w których nie 
mośe być miejsca dla ludzi obcych 


nąszej sprawie, dła spekulantów 
1 dywersantów — to przede wszyst 
kim troska o wzmocnienie naszej 
jedności — gwarancji niepokonanej 
siły demokracji ludowej, naszego 
postępu i sprawnego wykonania 
planów gospodarczych, które przy- 
niosą dobrobyt wszystkim ludziom 
pracy. i 

Święto Odrodzenia obchodzić bę- 
dziemy z tym większą radością, że 
jesteśmy „jednością silni”, że mo- 
żemy być słusznie dumni z przeby- 
tej przez nas drogi. Nie zabraknie 
nam zapału do dalszej oflarnej pra- 
cy i wysiłków w wykonaniu donio- 
słych wspólnych zadań, jakie stoję 
przed członkami obu bratnich par- 
tii robotniczych. 

Z coraz większą energią koniy- 
nuować bądziemy walkę ze spekula- 
cją i- nadużyciami podatkowymi, 


: drodzone Wojsko 
ment naszej wolności 


zapewniając w ten sposób wzrost 
realnej wartości zarobków świata 
pracy. Oszczędna gospodarka 2zas0- 
bami siły ludzkiej i surowcami, 
wznowienie wydajności pracy sta- 
nowi warunek wykonania 3-letnie- 
go planu odbudowy gospodarczej — 
to pierwsze zadanie klasy robotni- 
czej i wszystkich pracujących. Dziś 
jest to równiez nasza najlepsza od- 
powiedź na próby reakcji międry- 
narodowej podważenia naszej nie- 
zaieżności gospodarczej i suweren- 
ności, na próby odbudowy niemiec- 
kiego imperializmu, 

Zacieśnienie współpracy bratnich 
partii robotniczych PPR i PPS w 
obliczu Święta Odrodzenia — to do- 
bry znak i najlepsza zachęta dla. 
wszystkich świadomych budowni- 
czych Polski Ludowej. 

M. Minkowski 


DEMAGOGIA I FAKTY 


Jak wyglada odbudowa polskiej wsi 


W czasie ostatnich debat sejmo 
wych posłowie PSL ronili łzy 
„czyste — srebwzyste” nad niedo: 
łą chłopa, nad rzekomym bezęira 
wiem w sądowmictiwie, a „inte- 

y" pos, Żuławski nad krzyw 
da robotnika. Z przemówienia po 
słów PSL wynika, że Sytuacja na 
sza jest bsznedziejna i przerażli- 
wie | ma. Zajmijmy sie odctn< 
kiem wiejskim, który w okresie 
kiesowamia Mórnisterstwa Rolnic- 
twa i Reform Rolnych pzez p. 
Mikołajczyka przeżywał najwięk: 
sze kikęski, wymikające z dziwnej 
apatii całego -aparatu, powierzo- 
nego p. Mikołajczykowi resortu. 

Ulubionym konikiem PSL-u 
stał się pian inwestycyjny. Posy 
pały się słowa bezpodstawnej kry 
iyki, poparte improwizacją niene* 
alnych cyfr į jałowych argumen= 
tów. Stanowisko klubu sejmowe- 
go PSL można potraktować jako 
wyraz prawdziwego niezadowole* 
nia, że po zmianach w Minister: 
stwie Rolnictwa tempo odbudowy : 
wsi wzrosło | że wszelkie przepo 
„agronomów z ulicy 
Marszałkowskiej” okazały się błę 
dne. 


Jakie są rezultaty obrad paryskich 


Pary skiej. 


„Punkt piepwszy nie ulegający wątpliwości, 


W „Giłusie Ludu“ tow, Werfel w artykule „Paryż... i co po- 
tem? czyli do dolarów droga daleka..* ocenia wyniki konferencji 


to fakt, że chodzi 


przede wszystkim, o odbudowę Niemiec... Niemcy stoją w ośrodku 
zainteresowań insipiratorów „planu Marshalla", Slinansowanie òd- 
Iodzenia gospodańczego Niemiec jest ich zasadniczym celem. Po 
drugie: jest niewątpliwe, że chodzi o Niemcy wielkokapitalistycz- 
ne, Niemcy Kruppów, i 'Thyssenów, Niemcy „Vereinigte“ Stahl- 
werke i „d - banków. 

Czynnik trzeci zarysowujący się niedwuznacznie — to całko- 
wite uzależnienie pozostałych mniejszych partnerów projektowane- 
go „Bloku“ od jego „Wielkiej Trójka"... 

— „Po czwarte — Amerykanie osiągnąwszy na razie swe ce- 
le, nie spieszą się bynajmniej z konkretnymi rozmowami o dola- 
rach... Przed wiosną przyszłego roku nie ma mowy o jakichkolwiek 
konkretnych rozmowach na temat kredytów dla państw europej- 
skich*. 

Również „Rzeczpospolita“ omawiając w artykule wstępnym 
wyniki nieudanej kortterencji paryskiej pisze: ł 

„Dziś możemy już śmiało powiedzieć, że słuszne było stano- 
Wisko Rządu Polskiego w odniesieniu do konferencji paryskiej na- 
wet w tych sprawach, które nie wymienione zostały w hotach, u- 
zasadniających odmowę udziału”, 

„Życie Warszawy” tak analizuje wyniki obrad: 

„Jakże tu mówić jednak o „europejskim“ programie gospo- 
darczym, skoro koncepcja, na której opiera się konferencja paryska 
uniemożliwiła 9 krajom europejskim udział w naradach? A przecież 
owe 9 państw obejmuje ponad 80 procent powierzchni Europy i sku- 
pia 60 procent jej ludności". 

Jakie koncepcje polityczne przyświecały inspiratorom tej kon= 
ferencji? 

„Program paryski zmierza w pewnym stopniu do utworze- 
nia Europy według modelu z roku 1919, w którym centralną pozycję 
surczerwowano Niemcom. Pominięto zupełnie doświadczenie naby- 
te w drugie; wojnie światowej. Ani jednym słowem nie wspomnia- 
no w Paryżu o reparacjach, jakie Niemcy winni zapłacić, ani o de- 
nazifikacji czy demokratyzacji, uważając widocznie to wszystko za 
czymniki hamujące odbudowę Niemiec, tak „istotną dla Europy“. 


Obchód Swięta Odrodzenia 


„Robotnik w artykule „Bez nudy“ pisze o charakterze, jaki 
przybiera w bieżącym roku święto 22 lipca. 


„Organizatorzy obchodu dnia Odrodzenia Polski zdecydowali 
się odstąpić od szablonu okolicznościowego. W Warszawie w dniu 
22 lipca nastąpi otwarcie mostu kolejowero i przekazanie 50 trakto- 
rów przez Ministerstwo Przemysłu i ' -dlu Ministerstwu Rol- 
ctwa i Reform Rolnych. W stolicy i na prowincji maja tego dnia 
być zorgahizowane zabawy ludowe i zawody sportowe. Oby te wszy- 
stkie imprezy się odbyły bez nadmiaru o: anościcwych przemó- 
wień. Podziwianie wyników naszej pracy i swobodny odpoczynek 
w dniu święta -= oto właściwy styl obchodu dnia 22 lipca, Szablon 
i nuda są tu zupełnie zbyteczne". 
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Chcąc ratować swoje ostatnie 
pozycje w terenie, PSL. rozpoczę 
ło od demagogicznych twierdzeń, 
że w wydatkach inwestycyjnych 
tego roku przemysł państwowy 
został uprzywilejowany kosztem 
wsi, Przywódcy PSL-u sądzili. że 
wystarczy podać kilka dowoinie 
wybranych cyfr, by posiać fert 
ment między wsią t miasiem. 
PSL zapomniało, że nie Żyjemy 
w okresie ChienoPiasta, w okre 
sie zacofania rolntetwa, genębio- 
nego odgórnie przee ówczesne 
rządy i oddolnie przez obszarni- 
ków . ' 

Chłop, zorganizowany w Zwią: 
zku Samopomocy Chłopskiej i 
szczerze demokratycznych pars 
tiach politycznych, poznaje zagad 
nienia gospodarcze kraju, Wozu- 
wa się on w przejściowe trudnoś 
ci i nie jest tak naiwny, by wie- 
rzyć, że zagadnienie odbudowy 
hut, fabryk, maszyn rolniczych, 
wytwórni nawozów sztucznych 
ip..nie ma związku z odbudową 
wsi, Z twierdzeń posłów PSL wy 
nikałoby, że tylko miasta są od: 
biorcami produkcji przemysłowej 
a chłop otrzymuje tylko to, ca 
dia miast jest zbędne. 

Jak jęst w istocie? W bieżącym 
roku Państwo udziela 14 miliar: 
dów złotych kredytu bezpośred- 
nio dła rolnictwa, ze słusznym 
uwzględnieniem potrzeb Ziem 
Odzyskanych. Do tego dochodzi 3 
miliardy złotych, jako wartość 
zakupionych za granicą koni, by* 
dła, maszyn rolniczych i sztucz» 
nych nawożów. Zapowiedziane są 
poważne zakupy maszyn rolni- 
czych w Czechosłowacji. Zakupy 
zagraniczne możliwe Są dzięki 
aksportowi, prowadzonemu przez 
przemysł, a głównie dzięki ekspor 
towi węgła. Jasnym jest, że nie 
dla miast idą te części kredytów 
przemysłowych, która przeznaczo 
no na rozbudowę fabryk maszyn 
rolniczych. Poważną kwotę prze- 
znuczono na budowę fabryki trak 
torów w Ursusie, wytwórni częś: 
ci traktorowych w Słupsku i Gry 


Widziałem w Niemczech dwie 
niemieckie rodziny, wysiedlone nie 
dawno z naszych Ziem Zachod: 
nich — Kriigerów z Wrocławia 
w Nortorf:ltzhoe (Schleswig:Hol: 
stein) w strefie brytyjskiej i — 
Schmiedów z» Opola w Franken: 
torde (Brandenburgia) w strefie 
sowieckiej. 

— Co słychać? — pytałem ied: 
nych i drugich, Jak sie wam tus 
taj powodzi? 

Kriigerowie, w gnijących bara» 
kach. wciąż jeszcże bez pracy, — 
odpowiedzieli: 

— Macht nichts, przetrwamy... 
wkrótce wrócimy do siebie, do 


* Breslau. 


— Jesteśmy u siebie. żyjemy 
na swoim — odrzekii Schmiedoe 
wię, we własnvm mieszkaniu # 
na własnej ziemi. 

Tak zastałem dwie niemieckie 
rodziny, wysiedlone z Polski, w 
dwóch różnych strefach okupo- 
wanych Niemiec. 


Schumacher szuka „Lebens: 
raumu” 
dla Kriigera x Wrocławia, 
„OsteDeutschen' — nazywa się 
ich pogardliwie w zachodnich 
Niemczech. 


Ludność miejscowa odnosi się 
do wysiedleńców z ponurą niechę 
cią. z otwartą wrogością. Dla lud= 
ności mlejscowej. dla bogaczy 
widjskich i obszarników. przyby= 
sze ze wschodu są żywym, kłu: 
jącym w oczy, zdecydowanie nie- 
wygodnym argumentem reformy 
rolnej. Wielcy posiadącze giem 
sey w strefie brytyjsisiej $obrie 
zdają sobi” sprawe. że jedynym 
rozwiazan em problemu masy wy 
siedleńczej jedyna możliwością 
znałezenia dla nich zarówno da» 
chu nad głową jak i uczciwej 
pracy jest sprawiedliwy podział 
ziemi reforma rolna. Ale ta: 


finie, na rozbudowę fabryk sztu: 
cznych nawozów, orez na elektry 
tikację. 

Dodać należy, że przeważna 
część dostaw UNRRA poszła na 
wieś. Wynosi to 125 tys. koni, 16 
tys. Szt. bydła, 108 tys. ton nawo» 
zów sztucznych, oraz maszyny 
rolmicze i traktory, łącznej warto 
ści blisko 7 i pół miliarda zł. 

Postępuje naprzód mechaniza” 
cja rolnictwa. Na chłopskich go" 
spodarstwach pracuje 1200 trakto 
rów. Jesienią park traktonowy 
zwiększy się o dalszych 800 trak- 
torów. W całym kraju mamy 8500 
traktorów i "przystępujemy do 
własnej produkcji. Mieliśmy 470 
tys. zniszomonych zagród; odbudo* 
wano 56 tysięcy, w odbudowie 
znajduje się 190 tys. Powie ktoś, 
że to zbyt wolne iempo. Zastano* 
wić się jednak trzeba nad trudmo 
ściami transportu i brakiem ma- 
teriałów budowlanych. Trudnośs 
ci transportowe są usuwane, W 
całym kraju pracują tartaki i be 
toniarnie. Sseroko rezbudowano 
przemysł cementowy, Widzimy dó 
kładnie, jak ścisły związek posia 
da vdbudowa wsi z odbudową 
przemysłu, którego inwestycje są 
„solą w oku” posłów PSL. 

Znając trudności w zakupie za 
granicznych koni, oraz trudności 
zbożowe, PSL wysuwa wnioski, 
których realizacji nie podjął się 
sam „londyński premier” i spec 
od rolnictwa p. Mikołajczyk, w o- 
kresie swego urzędowania, 

Atak przypuszczono również na 
Przysposobienie Rolniczo Wojsko 
we, którego celem jest szkolenie 
zawodowe w rolnictwie i wycho= 
wanie obywatelskie Wiemy z pra 
sy, o zapowiedzianym udziale 
PRW w akcji żniwnej na Zie: 
miach Odzyskanych, oraz na po- 
łudniowo wschodnich, mało osie: 
dionych terenach. 

Może ten fakt boli posłów PSL, 
że nie pozwolimy marnować jed: 
nego kłosa zboża? 


Uświadomiony chłop rozumie, 
że dzieki wzrostowi produkcji 
interesy « junkrów. Junkrzy, 


obszarnicy, bogaci chłopi w stres 
fie brytyjskiej proponują inne 
rozwiązanie, prostsze. o wiele 
dla nich wygodniejsze: niech wy: 
siedleńcy wracają skąd przyszli... 
KAŻE MU WRACAĆ DO 
BRESLAU - 
— Musicie wracać!.. w zniszezo 
nych wojną Niemczech nie ma 
miejsca dla milionów Niemców z 
Polski — wołają do wysiedleń: 


przemysłowej pomnaża się nacze 
wspólne bogactwo narodowe. Że 
za uzyskane z eksportu przemy* 
siowego dewizy będziemiy sprowa 
dzali konie, bydło, maszyny rol- 
nicze, traktory, doborowe nasiona 
i sztuczne nawozy. 

Analizując znaczenie przemy: 
słu dia szybkiej odbudowy rolnic 
twa, każdy chłop dojdzie do prze 
konania, że wypowiedzi posłów 
PSL nie były podyktowane troską 
o rozwój wsi, lecz ślepą nienawiś 
cią do obecnej rzeczywistości 
oraz do chłopskich t robotniczych 
partii demokratycznych, które 
przyjęły na siebie ciężar odpowie 
dzialności za losy Polski Ludos 
wej. 

Dobrze sięsstało, że zaraz po 
zamknięciu sesji sejmowej akty- 
wiści Stronnictwa Ludowego 1 
Polskiej Partii Robotn. odbywa 
ją wspólne, nacechowane brater: 
stwem narady. które przyniosą 
wielkie korzyści dalszej solidarno 
ści robotniczo-chłopskiej. 

Na posiedzeniu aktywu wiej: 
skiego PPR i SL w Łodzi, padły 
znamienna słowa. Stary ludowiec 
ob. Michalski m. in. oświadczył: 
„Nie umiemy jeszcze pracować, 
ale to jest dlatego, że nas chło" 
pów tak wychowywano, żebyśmy 
nie umieli nic robić, żebyśmy u” 
nikali pracy społecznej, Teraz do 
piero wychowujemy się na no- 
we, w naszej demokratycznej ojs 
czyźnie i nauczymy się wszystkie 
go. Po to walczyliśmy o Polskę Lu 
dową. Główną rzeczą jest teraz 
dalsze scementowanie naszego So 
juszu chłopskozrobotniczego”, 

Ta szczera, chłopska wypo» 
wiedź jest wyrzutem pod adre- 
sem tych przedwojennych į obec 
nych przywódców na szczęście 
zmikomej części PSLrowskiej rus 
chu chłopskiego, którzy bawiąc 
się w układy z obszarnikami, ban 
kierami i fabrykantami, nie dbali 
o uświadomienie chłopów, które 
mogłoby utrudniać tajęmne pak- 
ty o miejsce u żłobu. 

I dziś dla przywódców PSL nie 


merykańskiego Monachium kols 
portuje się wiadomości, że wysies 
dleńcy moga — i powinni — skła 
dać w Alianckiej Radzie Kontroli 
podania o powrót do Polski lub 
Czechosłowacji. Rozmaici dzfała: 
cze zbierają podpisy, urządzają 
plebiscyty. W Bawarii istnieje t. 
zw. „Bund der deutschen Schles 
sier“ pod protektoratem premiera 
Eharda. W Lubece powstaje Zwią 
zek Niemców z Gdańska z księ» 


ców na wiecach przywódcy chrze dzem Gutowem na czele. Celem 


ścijańskich demokratów (CDU), 
rekrutujący sie z wielkich ob: 
szarników i utuczonych na hitle: 
ryzmie rolników. Wtórują im sos 
cjal + demokraci Schumachera. 

W dwa lata po klesce nacional- 
socjalizmu schumacherowscy so: 
cjaldemokraci wskrzeszają na no: 
wo hitlerowskie hasło Lebens: 
raum. Dla Niemców ze wschodu 
nie ma w Niemczech „przestrzeni 
życiowej”.  Niemcv ze wschodu 
muszą wrócić do ..Wschodnich te: 
renów Niemiec”, 

O prodaktywizacit wysiedleń: 
ców nie ma mowy w zachodnich 
Niemczech. Żyjących w barakach 
kątem na strychach. podtrzymuje 
się antypolską propagandą, karmi 
szowinizmem, żywi fałszywymi 
nadziejami. 

ZŁUDNE NADZIEJE 


kię rozwiazanie sprawy godzi w Æ brytyjskiego Hamburga, z a=: 


Niemcy z Polski w Niemczech 
Herr Schmied zrozumiał 
Herr Kruger jeszcze się ludzi 


(Korespondencja z Niemiec) 


tych „Bundów” jest kultywowa: 
nie niemieckiego szowinizmu. W 
niemieckich .„„Wirtschftach* odby: 
wają się dla wysiedleńców zebra: 
nia, wiece, pogadanki na temat ry 
chłego powrotu. Pod pobłażliwym 
okiem władz okupacyjnych odby” 
wa sie masowa rekrutacja człon: 
ków. 

Herr Kruger z Wrocławia wra: 
ca z takich zebrań do swego ba: 
raku pełen wdzieczności dla june 
krów. Już wkrótce — mówi do 
żony i dzieci — wrócimy do sie: 
bie, do Breslau A mnie. cytując 
zasłyszany niedawno afgumeni, 
pyta po prostu: Na co Polakom t® 
Ziemie Zachodnie, skoro Polske 
straciła sześć milionów ludzi... 

Tak właśnie wyglada demokra 
tyzacja Herr Krugera z Wrocła: 
wia w brytyjskiej strefie okupo: 
wanych Niemiec. Herr Kruget zas 


` 
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Polskie! 


OBŁAWA POLICJI BAWARSKIEJ 
Radio monachijskie donosi, że policja bawarska urządziła 
szereg obław na terenie stacji granicznych. Rezultatem była kon- 
fiskata 20 centnarów skóry i wielkiej ilość medykamentów. 
DLACZEGO „DBAJĄ O TO*" i 
13-te posiedzenie Rady Strefowej w brytyjskiej sirefie oku- 
pacyjnej poprowadził Fr. Bliicher, a uczestniczył w nim z ramie- 
nia władz aliantów wicegubernator angielski gen. Bischof. Na te- 
mat demontażu niemieckich fabryk oświadczył wicegubernator, że 
WŁADZE ANGIELSKIE DBAJĄ O TO, aby nie zubożyć poten- 
cjału przemysłowego Niemiec, 


GÓRNICY DOMAGAJĄ SIĘ SOCJALIZACJI 
PRZEMYSŁU 


Amerykański minister handlu Harrimann, wizytujący 
obecnie zachodnie strefy Niemiec, odłożył w ostatniej chwi- 
li termin swego wyjazdu i odbył posiedzenie z angielskim 
gubernatorem w Niemczech Sir Sholto Douglasem oraz 
przedstawicielami brytyjskich oraz amerykańskich władz 
wojskowych. 

Amerykański minister przyjął delegatów niemieckie- 
go związku zawodowego „Bergbau“ i omawiał z nimi trud- 
ności, na jakie napotyka produkcja węglowa w Zagłębiu 
Ruhry. Przedstawiciele związków oświadczyli, że rezygnu- 
ją z ulepszeń w pracy, jeśli ma to nastąpić za cenę zanie- 
chania socjalizacji przemysłu. Min. Harrimann jednakże 
nie wdał się pod tym względem w dysputę i oświadczył, 
że to kwestia wewnętrzno-niemiecka, która „nie podpada 
pod jego kompetencję”. 

ZBRODNIARZE WOJENNI BĘDĄ PRZEWIEZIENI 
DO BERLINA 

Dyrektor więzienia w Berlinie — Szpandawie ogłosił, 
że do tego więzienia zostaną przewiezieni wszyscy skaza- 
ni na karę utraty wolności wielcy winowajcy hitlerowscy, 
jak np. Speer, Raeder, v. Schirach i t. d. Termin 


przywozu więźniów nie zostanie jednakże -ogloszony w ce- 
lu uniknięcia demonstracji. 


PIERWSZY SZCZĘŚLIWY MAŁŻONEK 
Po ogłoszeniu przez władze brytyjskie zawieszenia zakazu 
zawierania małżeństw między jeńcami: niemieckimi wojennymi 
a Angielkami, doszło już do skutku pierwsze tego rodzaju małżeń- 
stwo, „Szczęśliwym* małżonkiem jest sierżant Hans Georg Eber. 


Piękno naszych ziem: okolica Jelcniej Góry. 


Z 
jest na rękę organizowanie Samo 


pomocy Chłopskiej, PRW, rozwój 
kultury rolniczej itp. Korzysta: 
jąc z trybuny sejmowej wypowia 
dają żale za minioną przeszłością, 
kiedy połączeni wspólnymi intere 
sami z reakcją społeczną, rnogli 
uciskać zarówno chłopa jak i ro- 
botnika. 


Latarnia morska w uwinóujściu 


Na wschodnim brzegu rzeki Świ 
ny czynna jest obecnie latarnia 
morska, świecąca przerywanym 
czerwonym i białym światłem. La 
tarnia znajduje się na żółtej, okrą- 
głej wieży z czerwonym pasem, na 
wysokości 69 m. Widzialność świa- 
tła białego wynosi 21 mil mor- 
skich, a czerwonego 9 mil. mor- 
skich. 


z R E 


Stanisławski 
pomn iał w jaki sposók ' Polska 
„Straciła” sześć milionów luzi 


Herr Kruger nie chce zrozumieć 
że właśnie dlatego on już do Bres 
lau nie wróci Bo w Polsce Bres: 
lau nazywa się Wrocław. 


Schmied z Opola znalazł 
„Iebensraum” w Niemczech 
Nie wiem, czy zrozumieli to 

już Schmiedowie. Ale Schmiedo. 
wie z Opola Brandenburgii nie 
myślą więcej o powrocie do O- 


pola. Oni są już u siebie i czują 
się u siebie, Mieszkają we wła- 
snym domku, pracują na swojej 
ziemi. Dnia 6-go września 1945 r. 
w Brandenburgii przeprowadzo: 
no reformę rolną, której jednym 
z celów było danie ziemi wy- 
siedleńcom z Polski i Czechosło- 
wacji. 

Schmiedowie w Prankenforde 
nie są ciężarem dla swego oto- 
czenia. Schmiedowie pracują ra- 
zem z ludnością miejscową, od 
której coraz mniej już się róż- 
nią. W przeciwieństwie de po- 
ltyki CDU, broniącej interesów 
junkierskich, w przeciwieństwie 
do goebbelsowskiej demagogii so- 
cjaldemokratów Schumachera 
w Niemczech zachodnich, przy- 
wódcy Socjalistycznej Partii Je- 


dności (SED) we wschodnich 
Niemczech od pierwszej chwili 
na czołowe miejsce swego pro: 
grainu politycznego wysunęli ko 
nieczność produktywizacji wy- 
siedleńców i ich przystosowani: 
do nowej rzeczywistości Nie 
miec. 

W strefie sowieckiej nie mówi 
się, że Schmiedowie są przyczy 
ną nędzy w Niemczech, tak jak 
się mówi o Krugerach w strefie 
brytyjskiej W Meklenburgii, Sa 
ksonii, Turyngii tam wszędzie 
we wschodnich Niemczech gdzie 
żyje już i pracuje przeszło pięć 
milionów wysiedlońńców, nie ma 
mowy o „przestrzeni życiowej: 
wysiedleńców. W strelie sowiec 
kiej nie każe im się wracać skąd 
przyszli, ale planowym wysil- 
kiem remontuje się domy, par 
celuje ziemię. wydziela gorni 
ków do zagłębi węglowych, chł 
pów na tereny rolnicze, mio 
dzież umieszcza się w szkołach 
i uczy zawodu. 

Schmied nie należy do „Run- 
du der deutschen Schlosier*, ba 
takiego we wschodnich Niem 
czech nie ma., Wieczorem idzie 
słuchać pogadanki na temat no- 
wego życia w nowych Niem. 
czech. Zaczyna rozumieć, że no 
we Niemcy uczciwą pracą w ucz 
ciwych gramicach MUSZĄ na- 
prawić wszystkie zbrodnie Hit- 
lera. i 

Schmied przestaje myśleć o O- 
nah. 

Takie oto zastałem różnice 
między Krugerem z Wrocławia 
w strefie brytyjskiej, a Schmie- 
dem z Opola w strefie sowieckiej. 

Bronisiaw Wiernik 


Str. 4 
Rok 1946 w hutnictwie 


zamknął się sumą 370 milio- 


nów zł. oszczędności. Kwota 
ta jest dość wysoka, jeżeli 
wziąć pod uwagę, że było 


to dopiero prowizorium w ak 
cji przeprowadzania oszczęd- 
ności. Rok 1946 był przej- 
ściem z okresu doświadczal- 
nego do okresu planowego 
wytyczania dróg, którymi po 
toczyła się systematyczna 
akcja oszczędnościowa W re 
bua1947. T +0 

= Miesiąć kwiecień rp. daf 
101.972,220 zł, oszczędności, 
tj: ponad jedną czwartą ogół 
nej stitmy oszczędności za rok 
ubiegły. 

Podstawowy odcinek osz- 
czędności materiałowych w 
hutnictwie, to węgiel. Zagad- 
nienie to jest skomplikowane 
ze względu na różnorodność 
gatunków węgla, używanych 
przez hutnictwo. Dokonane 
na węglu oszczędności wynio 
sły w kwietniu 9.058 tony 
wartości 5.723.000 zł. 

Na odcinku tym dokonano 
ciekawego doświadczenia 
wskazującego, jakim błędem 
jest sztywne, czysto rachum- 
kowe podejście do zagadnie- 
'nia oszczędności, a jakie ko 


rzystne wyniki daje śmiała 
inicjatywa, — Oto przez 
wprowadzenie premiowania 


palaczy uzyskano (po odlicze 
niu premii) 1.018.000 zł. 
oszczędności. 

Na koksie, parze, prądzie 
1 robociźnie przy wielkich 
piecach otrzymano oszczędno 
ści 15.033.411 zł. 

Na parze, prądzie, wodzie, 
materiałach _ ogniotrwałych, 
cieple 1 robociźnie uzyskano 
w stalowniach — 24.650.845 
złotych. 

Oszczędność wynikła z w 
sprawnień na hutach żelaza I 
cynku, oraz kopalmiach rudy 


TRANSPORTY SUROWCA ZASILĄ 
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dała 13.827.591 zł. — War- 
tość zebranych metali .koloro 
wych - 486.000 zł. Dzięki 
wynalazczości robotniczej 
zaoszczędzono 5.600.000 zł. 
Oszczędności  administracy j- 
ne dały 36.669.423 zł. 
Ponadto dokonywuje się i 
innych oszczędności, mniej u- 
chwytnych *tyfrowo, jak: nad 
zór nad szybkością przeładun 


Pisaliśmy swego czasu © za: 
padnięciu się stawu, wypełnione- 
go wodą będącego pozostałością 
nieczynnego szybu „Jarosław w 
pobliżu i nad robotamt dołowymi 
kop. „Niwka” i „Modrzejów”. Pie 
saliśmy o jeziorach wodnych le- 
żących na tych teranach, faktycz: 
nie nikomu na nic nie przy* 
datnych, a szkodzących w dużym 
stopniu bezpieczeństwu obu kor 
palń. Artykuł nasz wywołał burzę 
wyjaśnień, „sprostowań” 4 tp. 
sprawił jednak z drugiej strony 
rzecz, 5 którą najbardziej nam 
chodziło — przedsięwzięcie przez 
zarządy obu kopalń prac mają: 
cych na celu jak najdalej idące 
zapobieżenie możliwościóm na: 
stępstw, na skutek których zaha! 
mowaniu ulegiaby produkcja obu 
kopalń, Jak więc dowiadujemy 
się rozpoczęto budowę wąskoto- 
rowej kolejki z kop. „Niwka” do 
jezior wodnych, którą wywozić 
się będzie z kopalni kamień Í żu” 
żel kotłowy dla jak najszybszego 
zasypania wody. Dalszą - pracą 
jest budowa pompy przy t. zw. 
„Stawie Buckiego”, która dokona 
jego psuszenia. 

Dowiadujemy słę jednak ciągle 
jeszcze o innych faktach marqo- 
trawstwa i złej gospodarki oszczę 
dnościowej na kop. „Niwka”. 


POLSKI PRZEMYSŁ SKORZANY 


Polski przemysł skórzany uzar 
leżniony jest w dużej mierze od 
importu surgwców. Ministerstwo 
Przemysłu zakupiło ostatnig duże 
partie skór w różnych krajach 
europejskich 1 pozaeuropejskich. 

W. ub. tygodniu zawinął do 
portu gdyńskiego SIS „Tobruk”, 
przywożąc 1.010 ton skór mokro: 
solonych, ciężkich t lekkich, 
12 bm. SS „Kentucky” przywiózł 
200 ton skóry gotowej neleszwo: 
wej. zakupionej w Ameryce, a SS 
„Moruac—Elm* 90 ton skóry pos 
deszwowej (t. zw. interwencyjnej) 
zakupienej także w USA, 


W bieżącym miesiącu przybyły 
również do Polski skóry futrzane 
bułgarskie, zakupione w ramach 
umowy handlowej polsko-bułeaf" 
skiej, w ilości 200 tys. sztuk skór 
jagnięcych i 20 tys. sztuk skór 
kożlęcych. Ponadto oczekiwane 
są w najbliższej przyszłości partie 
skór mokro:solonych z Argenty: 
ny, USA, Indii, Rotterdamu | 
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Staraniem Wydziału Młodzieżo- 
wego KCZZ utworzone zostały t. 
zw. Centralne Ośrodki Wypoczyn 
kowe dla młodzieży robotniczej. 
Do ośrodków tych wysyłana jest 
młodzież do lat 25, a przede 


Antwerp — w ogólnej sumie 


357 toń, 
Z ekstraktów it chemikalii nas 
deszło g Norwegii 38 ton tranw 


w ramach sakupione) tam partii’ 


200 ton. 

Firma Sandes (Bavrajcarinj wy" 
słałą 440 kg. farby do skóry, zań 
firma „Jugedrycć” (Jugosławia) — 
wysłała 450 ton ekstraktów gar» 
barskich, 


Obrót towarów 
między Polską a Rumunią 


Wkrotce zostanie podpisana w 
Warszawie 'umowa handlowa pols 
sko:rumuńska, 

Tekst nowej umowy i listy to” 
warowe zostały uzgodnione, Pod 
pisanie umowy nastąpi w War 
szawić, po uzgodnieniu spraw 
związanych z rozqachunkami fir 
nansowymi z Rumunią. 

Wysokość wymiany towarowej 
między obu krajamj wyraża się 
sumą od 5 do 6 milionów dolas 
pów. 


wszystkim, biorąca udział w- Mło- 
dzieżowym Wyścigu Pracy. 
Dotychczas zorganizowano trzy 
ośrodki, a mianowicie: w Ustku 
na Ziemiach Odzyskanych kk 
je osrodek- morski, è 


V Kruszwicy 


ku, dający zmniejszenie ko- 
sztów postojowego; oczysz- 
czanie zużytych smarów dla 
powtórnego ich użycia; po- 
wtórne zużywanie kwasów 
niezupełnie wykorzystanych. 
Zbiórka odpadków (oprócz 
złomu), jak: gumy, skóry, 
wyrobów włókienniczych, az- 
bestowych, 
życia papieru przez dwustron 


Milion złotych rzucono w błoto 


Kto wydał »zarządzenie« rozbicia pompy 


w Kop, „Niwka':? 


Sprawa zdawałoby się blaha, 
którą lepiej byłoby „zatrzeć” we» 
wnątrz kopalni, Po Niemcach w 
magazynach pozostało wiele ma- 
szyn, motorów, pomp itp. rzeczy, 
których w tej chwiii my nie pro= 
dukujemy, albo produkcja ich 
jest jeszcze zbyt mała, aby pozwo 
lić sobie na rozrzutność. W mas 
gazynie tym pozostała m. in. pom 
pa o mosiężnym wnętrzu. Pom: 
pa ta przedstawiała wartość ok. 
miliona zł. Piszemy „przedsta: 
wiała”, bo w tej chwili już jej 
nie ma, na skutek bowiem „za! 
rządzenia” inż Skórki, robotnicy 
przystąpili do jej rozbiórki. 

Sztygar oszczędnościowy na po 
wierzchni, tow, Wacławik zwró- 
cił uwagę ludziom i sztygarowi 
maszynowemu Zielińskiemu, że 
w pozycjach magazynu pompa ta 
zapisana jest jako materiał upłyn 
niony t. zm. zdatny do użytku. 
Mimo to jednak pompa uległa 
rozbiórce, którą nazwać raczej 
trzeba rozbiciem pompy, gdyż ro* 
botnicy w przeświadczeniu że cho 
dzi o wymontowanie metalu (mo- 
siądzu) na stop, nie zachowali 
specjalnej ostrożności przy des 
montażu, Skutkiem tego precyzyj 
ne j drogocenne tarcze mosiężne 
pompy zostały porozbijane, tak. 
że dziś pompa jest faktycznie zło 
mem. O tym jaką ona przedsta- 
wiała wartość użytkową, niech 
świadczy fakt że mechanicy * 
kopalni Klimontów i Milowice in» 
teresowali się jej losami, przy: 
jeżdżając i pertrakiując z „Niw- 
ką” o przeniesienie jej do jednej 
z tych kopalń, Nie wiemy, co kie: 
rowało inż. Skórkę, że dał tego 
rodzaju zarządzenie, nie wiemy, 
jak doszło do tak bezmyślnego 
kroku, w następstwie którego 
zniszczono cenną maszynę. Ta i 
inne fakty potwierdzają i umac 
niają nas w twierdzeniu o złej 
gospodarce na kopalni. 

Na tym samym placu kopalnia: 
nym, leży ok. 60 sztuk małych 
pompek ręcznych do obciągania 
mniejszych zbiorowisk wodnych 
dótów, piwnice itp, Pompki te po- 
zostały z „demobilu” uciekająces 
go „Wehrmachtu”. Jakaś dziwna 
zbiorowa niedomyślrość mecha- 
ników i sztygarów maszynowych 
Sprawia, że pompki te leżą na 
placu wystawione na  dzłałanie 
deszczu, rdzewieją, a nawet teraz 
zarosły całkiem chwastem i tra: 
wą. Jeśli nie są one potrzebne ko 
palni to przecież wystarczy ogło* 
sié o ich istnieniu, a na kupno 


| ich chętnie zareflektuje wiele 


i Giżycku na Mazurach powstały 
ośrodki wodne. Prawo do przeby* 
wanig w Centralnych Ośrodkach 
Młodzieżowych posiadają młodo» 
ciani członkowie: CZZG, CZZM, 
Zw. Zaw. Prać, Przem, ĆChemicz* 
nega i Zw. Zaw, Włókniarzy, w 
okresie 14sdniowego urlopu wypo” 
czynkowegę po uprzednim wyda- 
niu przez lekarza fabrycznego lub 
Ubezpieczelni Społecznej zaświad 
czenia, zalecającego wyjazd do 
jędnego ze wspomnianych ośrod: 
ków. oraz, że nie jest on obarczo= 
ny żadną chorobą zakaźną. ` 
Wszystkie ośrodki położone są 


w pięknych okolicach naszego 


kraju. Nad morzem lub w pobiti 


zu jezior | rzek. 

"Ośrodek Ustka pasiada obszer- 
ną willę i, namioty i obliczony 
jest na 400 miejsc. Dla dziewcząt 
przeznaczone są miejsca w poko- 
jach, natomiast chłopcy przebys: 
wać będą w namiotach. Ośrodek 
położony w suchym sosnowym le: 
sie i oddalony od morza o 100 
metrów, posiada do dyspozycji 
4 jachty, z których największy 
„Generał Zaruski” służy do wycie 


Sezek po pełnym morzu. Paza, tym 


— i F Fr posi W łódź motorową 
Młodzieź-robotnicza 0P| p auai bremkO Ne keiss 3 upy 1 żaglow: 
© ośrodek a ee wot 


; paliwie 
ztnniejszenie zu- ' 


TRYBUNA ROBOTNICZA 


ne wykorzystanie makulatu- 
yn 

Częste są też wypadki in- 
dywidualnych ulepszeń i osz- 
czędności poczynionych w hu 
tach. Tak np. huty szkła Zje- 
dnoczenia Północnego i Po- 
łudniowego zaoszczędziły na 
w ciągu 4 miesięcy 
r. ub. 6.799 t. węgla o warto- 
ści ok. 4.079.700 zł. W roku 


firm budowlanych. W każdym 
razie trzymanie ich na podwórzu 
kopalnianym nie jest podyktowa* 
ne ani niemożiiwością przenie* 
sienia i odpowiedniego zakonńser: 
wowania, ani też brakiem ludzi 
dla ich transportu, bo można go 
przeprowadzić siłą kilku ludzi, 
których na pewno można oder: 
wać od innej mniej ważnej pracy. 

Poza wszystkimi przeoczeniami, 
zapomnieniami i szkodliwymi dla 
dobra kopalni i Państwa zarzą* 
dzeniami, nie od rzeczy będzie 
zwrócić uwagę zarządu kopalni, 


czy kompetentnych dc tych spraw” 


ludzi na marnotrawienie wielu 
ton cementu, który twardnieje na 
kamień i z dnia na dzień staje 
się coraz bardziej nie do użytku, 
na nieprzepisowe przechowywa: 
nie wielu ton kamieni wapien- 
nych, które złożone w drewnianej 
szopie, lasują się, rozrywając ścia 
ny szopy. 

Tym wszystkim trzeba się zas 
jąć. Nie wolno odkładać z dnia na 
dzień przeprowadzenia tych czy 
owych, mniejszych czy większych 
prac mających na celu zabezpie- 
czenie i konserwację drogocenne: 
go materiału czy maszyn. I zająć 
tym musi się sama dyrekcja ko- 
palni, osobiście dopilnowując wy: 
konania prac, Zniszczenie pompy, 
za które mie wiemy kto poniesie 
odpowiedzialność, rzucenie w przy 
słowiowe btoto miliona złotych, 
powinno być chyba dostatecznym 
dia zarządu kopalni „Niwka” mes 
mento... (TB) 


Z FRON 


Gorzki cukier 


Nosił dzban wodę... Oto historia 
spekulanta z roku 1947, — Urwało 
się ucho, lub raczej pasek. 

Pomysłowi kupcy „dosalali” na- 
wet ceny cukru, czy soli, mimo, że 
są one ustalone i powszechnie zna- 
ne. — Skończyło się to, gdy do skle 
pów weszły ekipy kontrolne SKKC. 

Dziś zapewne kupcy ci żałują 
gorzko „słodkich” interesów, gdyż 
ukarano ich nast. grzywnami: 

Suchodolskiego Kazimierza, 
Prudnik, — 20,000 zł, Lisa Mie- 
czysława, Prudnik, — 25,000 zł. 
Mandyna Helenę, Prudnik. — 
25,000 zł.  Pasierbę Jadwigę, 

Prudnik, — 25,000 zł. 
Nie zabrakło też w 


tym dobra- 


nym towarzystwie kupców, spekulu , 


jących także ina cytrynach. Oto 
oni: 
Piotrowski Eugeniusz, Rybnik, 
grzywna — 50,000 zł. Magowska 
Stanisława, Prudnik, grzywna 
— 25,000 zł. 


pięknej okolicy w pobliżu Krusze 
wicy. Schludne, drewniane baraki 
rozmiesżczone na przestrzeni 9,5 
ha, przylegają do brźegów jeziora 
Gopła, dbok legendarnej „Mysiej 
Wieży” 

W barakach znajduje się 
ce dla 300 młodocianych ro 
ków i robotimic. Obszerna, wypo” 
sażona w książki sala świetlico- 
wa. Waruitki higieniczne wzo* 
rowe. 


s Ośrodek dysponuje 8 barkami 
żaglowymi, 8 jolkami olimpijski- 
mi, 3 dużymi szalupami, 3 łodzia* 
mi motoroawymi' tmmożliwiający- 


mi zbiorow, wycieczki po jezio= 
rze oraz pewną ilość kajaków. 
Wreszcie ośrodek Giżycko gu 
czany) znajduje się między jezior 
rami mazurskimi. Na półn roz 
ciąga się ciemna tafla wód jeziora 
Mamra, a na południe jeziora Le: 
wantyńskiego. Niedaleko od ośrod 
ka znajduje się również wielkie 
jezioro Łukomskie. Są więc do: 
godne warunki dla żeglugi. Po: 
dobne do tych, jakie istnieją w 
Zatoce Gdańskiej. W pięknej 
przystani jeziora Łukomskiego 
zna; jduję się flotylla jachtów, Jo- 
| kajaków. Młodzież DIZE 
wająca w ośrodku mą i A 
ność podróżować lądem lub 


SPECJALNE OŚRODKI WYPOCZYNKOWE 
DLA MŁODZIEŻY ROBOTNICZEJ 


1947 suma ta wzrośnie do 15 
milionów zł, W hucie Stalowa 
Wola, zamiast wyrzucać zer- 
wane liny stalowe na złom, 
co czyniono dotąd, zastosowa 
no system łączenia ich do- 
brych części i portownego u- 
żytkowania. Daje to hucie 
40.000 zł oszczędności miesię 
cznie, W tejże hucie zmienio- 
no sposób  przygotowywa- 
nia powierzchni wiewnic, 
wskutek czego wyjmuje się 
"atwo wlewki, Daje to około 
160.000 zł. oszczędności mie- 
sięcznie. 

Wyniki te nie stanowią by- 
najmniej punktu szczytowe- 
go. Każdy miesiąc przynosi 
nowe osiągnięcia. * 

Nasz przemysł jest skarb- 
cem, w którym marnuje się 
jeszcze wiele bogactw. Akcja 
oszczędnościowa, to nie tylko 
ich wykorzystanie — to szko 
ła dla narodu. Musimy nau- 
czyć się gospodarować i pra- 
cować tak, aby nasze bogac- 
two nie wymykało nam się z 
rąk. 

F. Leonczuk 
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POZNAŃ 
SKAZANIE DEFRAUDANTA 


Sąd Okręgowy w Poznaniu skazał 
w trybie doraźnym Franciszka Bar- 
tela, skarbnika Okręgowego Związ 
ku Pracowników i Robotników 
Przemysłu Budowlanego i Ceramicz 
nego na trzy lata więzienia za przy 
właszczenie 350 tys. zł., z której to 
sumy 82 tys. zł. skazany roztrwonił. 


ŁÓDŹ 


14 NOWYCH PODPROKURATO- 
RÓW 

Minister Sprawiedliwości miano- 
wał podprokuratorami 14 absoiwen- 
tów Szkoły Prawniczej Minister- 
stwa Sprawiedliwości w Łodzi, któ 
rzy od 8 miesięcy pracują w chara: 
kterze Peann w prokuraturach. 


KON*IDENT GESTAPO I KOMEN 
DANT NSZ SKAZANY NA 
ŚMIERĆ 


W Sądzie Okręgowym w Łodzi to 
czyła się rozprawa przeciwko konfi 
dentowi Gestapo — Marianowi Pija 
nowskiemu, który był również ko- 
mendantem 60-osobowego oddziału 
NSZ w Brzezinach. W toku przewo 
du sądowego zostało ujawnione, że 
Pijanowski złożył w Gestapo kilka 
naście doniesień na Polaków, are- 
sztowanych przez Niemców i wywie 
zionych do obozow koncentracyj* 
nych. Kilka osób zadenuncjonowar, 
nych przez Pijanowskiego Niemcy 
zamordowali. Sąd skazał Pijanow- 
skiego na karę śmierci. 


ega oszczędność w hutnictwie CAŁEGO KRAJU 


GDAŃSK 
ŻOŁNIERZE Z ANGLII WRACAJĄ 


Dnia 15 bm. brytyjski transporto 
wiec pasażerski  „Clan-Lamont” 
przywiózł do portu gdańskiego no- 
wą partię repatriowanych żołnierzy 
z Anglii, liczącą — 1,106 osób. 


GDYNIA 


URZĄDZENIA DLA RADIOSTA- 
CJI PRZYBYŁY Z ZAGRANICY 


Do pertu gdyńskiego przywiózł 
ze Sztokholmu statek szwedzki e- 
lektryczne urządzenia dła radio- 
stacji polskich, głośniki oraz 14 
skrzyń z aparatami rentgenowski- 
mi dla Ministerstwa Zdrowia. 

Prócz tego statek przywiózł 10 
bel farb celulozowych i 815 skrzyń 
aparatów do spawania 


SŁUPSK 


EKSPLOATACJA TORFU 


Rozległe tereny torfowe, bogate w 
torf koksujący, położone w powie- 
cie słupskim kiedyś wydatnie 
eksploatowane przez Niemców nie 
są obecnie użytkowane. Torfowiska 
mi zainteresował się Powiatowy 
Związek Samorządowy w Słupsku, 
który wielokrotnie wykazał dużo 
inicjatywy społecznej. Związek roz- 
począł na szeroką skalę eksploata- 
cję torfu we wsi Objazd, na razie 
na obszarze kilkuset hektarów. Roz 
poczęcie pracy w torfowiskach dało 
zatrudnienie większej ilości robo- 
tników. 


TRYBUNA CZYTELNIKÓW 


Po co jest OUL 
w Koźlu 
Ob. Sługacki J. (Kożle, ul. Grun 
waldzka 64) pisze nam: 

„Jestem 75 proc. inwalidą wo 
jennym, Państw. Zijedn. Prze: 
mysłu Fermentacyjnego w Za: 
brzu dało mi przedstawiciel: 
stwo na prowadzenie Hurtowni 
i Rozlewni Piwa w Kędzierzy: 
nie, pow. Koźle, 

Dano mi jednak warunek, że 
przedstawicielstwo otrzymam do 
piero wtedy, gdy urządzę odpo: 
wiednio lokal i zainstaluję ma: 
szyny, Lokal i maszyny mam 
już gotowe za wyjątkiem 1 ma: 
szyny do czyszczenia butelek 
piwnych, o którą to maszynę 


Palacze, cieszcie się! 


PMT. wyznaczył umiarkowane ce 
ny za swe wyroby po to, aby czło- 
wiek pracy nie musiał odmówić so 
bie tej przyjemności, jaką jest pa- 
lenie. 

Znaleźli się jednak kupcy, którzy 
uważali, jak widać, że każda przy- 
jemność nabiera wartości, gdy dro- 
go kosztuje. — Sprzedawali oni wy- 
roby PMT po wygórowanych ce- 
nach. Czynili to, oczywiście, zgod- 
nie z najlepszą tradycją — bez ze- 
zwolenia. 

I trwałoby to w dalszym ciągu, 
gdyby akcja kontroli cen, przepro- 
wadzana przez związki zawodowe, 
nie powiedziała „stop!” zaradnym 
kupcom. 

Zwrócą oni swoje nieuczciwe zy 
ski społeczeństwu w postaci grzywn 
Komisja Specjalna ukarała. 

Broncel Hildegardę, Piekary Śl., 
grzywną w wys. 20,000 zł, Janecz 


ialach wód po pięknej krainie 
jezior i lasów, jakimi są nasze 
Mazury. 

W budynkach murowanych ilość 
miejsc obliczona jest na 200 osób. 
~ Prócz korzystania z możliwości 
komunikacji wodnej, pozwalają» 
cej urządzania wycieczek w 
dalsze okolice, dla młodzieży prze 
bywającej w ośrodku, przewidzia 
ne są w programie wykłady 0 
znaczeniu morza i dróg wodnych 
dla naszego kraju, Teoretyczne wy. 
kłady o żeglowaniu, nauka pły- 
wania, zawody sportowe i inme 
rozrywki i zabawy. 


rodki uruchomione zostały w- 
E 1 czeryjca i dnia 30 
września w Bemiu turnusach dwu 
tygodniowych, skorzysta z2 nich 
w roku bież, 6.400 młodzieży ros 
botniezej obojga pici, Brzypusze 
czalnie w roku pizyszłym urucho 
mione zostaną dalsze tego DJE: 
ju ośrodki, które pozwolą s 
dzieży zatrudnionej w przemyśle 
spędzić urlop wypoczynkowy w 
warunkach, wplywających do: 
datn} nie tylko na poprawę 
z z Sng iake sjan nerwowy 
ke” pA u wie młodych 


yè  wojen- 
nych, m 


złożyłem prośbę dnia 2,V. 1947 
r. do OUL w Koźlu. 

Maszynę taką Obw. Urząd Li: 
kwidacyjny w Koźlu ma do 
sprzedania. 

Od iego czasu upłynęły Już 
2 miesiące i pomimo, że w cią» 
gu tych 2:ch miesięcy kilka: 
krotnie zwracałem się do OUL 
w Koźlu, a dnia 14.VI. 1947 r. 
byłem w tej sprawie w OUL 
w Opolu, jako władzy przeło: 
żonej, Obw. Urzędu Likwlda: 
cyjnego w Kożlu z prośbą o 
przyśpieszenie załatwienia mi 
tej sprawy. 

Ob. zastępca dyrektora obie: 
cai mi, że sprawa ta zostanie 
najdalej w ciągu trzech dni 
załatwiona, 


Od 14.VI. 1947 r. upłynęło już . 


przeszło 3 tygodnie i sprawa 


TU WALKI ZE SPEKULACJĄ 


ko Pawła, Piekary Śl., grzywną 

w wys. 20,000 zł. Klusik Emilię 
Kluczborek, grzywną w wys. 
„50,000 zł. Grzesika Józefa, Woł- 
czyn, grzywną w wys. 50,000 zł. 
Łunsch Julię, Głuchołazy, grzy 
wną w wys. 50,000 zł, Włodar 
czyka Ignacego, Głuchołazy, 
grzywną 25,000 zł Kubińską Ma 
rię, Głuchołazy, grzywną w 
wys. 50,000 zł. ` Barańskiego 
Franciszka, Olesno, grzywną w 
wys, 50,000 zł. Michalik Marię, 
Dobrodzień, grzywną w wys. 
50,000 zł. Korusiewicz Jadwigę, 
Lubliniec, grzywną w wys. 
50,000 zł. 


Zdolny kupiec 


Niesłusznie zwykło stę wiązać 
soczyste wyrażenia na „sz” (szas 
ber, 'szachrajstwo, szwindel), z 
pojęciem handlu spożywczego, 2 
już w drodze przywileju — tek- 
stylnego. A przecież inne gałęzie 
naszej gospodarki narodowej taks 

| že mają swoje prawa! — Zdolni 
ludzie potrafią się wykazać w ka 
żdej branży. 

Dowiódł tego wyraźnie p. Bogu 
sław Łukaszek, właściciel elegan- 
ckiej drogerii w Katowicach, przy 
ul. Mickiewicza 12. 

Posiadał on na składzie pokaże 
ny zapasik mydła poniemieckies 
go. .— Mydełko, jak widać, nie 
zbyt było pachnące, gdyż właści: 
ciel starał się usilnie „wtrynić” 
je kupującym. 

Łatwo powiedzieć, trudniej zro 
bić, zwłaszcza, gdy chodzi o dużą 
ilość, a tu jakaś, z  przeproszes 


niem — kontrola — może lada 
dzień spaść na kark. 
— „Chcieć to móc” — powie: 


dział przedsiębiorczy kupiec. Naj 
pókupniejszym z artykułów dro- 
„geryjnych jest dziś proszek do 
-prania, Zróbmy „tranzakcję wia- 
zaną'. — Wraz z każdą sprzedaną 
paczką proszku do prania, żądał 
p. Łukaszek zakupienia również 
kawałka wspomnianego mydła. 
— Co było robić? -— ludzie chcą 
prać, więc kupowali, 

Rachunków, oczywiście, nie wy 
| "awiał. Solidnemu kupcowi trze: 
| ba wierzyć na słowo. 


Komisja Specjalna była cokol- 
wiek innego zdania, Mimo to o: 
ceniłą ona zasługi p, Łukaszka 
dość wysoko. Na 200.000 złotych 
grzywny, 


FD e 


moja nie rusza z miejsca, 

Dziś byłem już 8 razy w OUL 
w Koźlu o sprzedanie mil tej 
maszyny, Uirzymałem odpo: 
wiedź, że czekaja na decyzję 3 
Opola I maszyny nie mogą wy: 
dać, 

| 


k e 


Widocznie OUI. konkuruje x 
ZJS:em w Chorzowie, jeżeli chos 
dzi o tempo załatwiania spraw. 

Niechęć OUL do rozstania się 
z maszyną do czyszczenia butelek 
piwnych jest co najmniej dziwna, 
Prosimy o wyjaśnienie. (Red. 


Kiedy przestanie 
„wysychać” mydło? 


Ob. Manita J. z kop. „Eminen: 
cja” pisze nam: 

„Kupiłem w spółdzielni kos 
palni „Eminencja” mydło karts 
kowe, które po dokładnym od: 

„„ważeniu nie ma 600 gr. ale 500 
gr. Kierowniczka tegoż sklepu 
tłumaczy się. że mydło kraje 
fabryka, taki mam»  okólnik 
itd. i pomimo, że wie, że my" 
dta brak o 100 er. pobiera cenę 
nie za 500 a za 600 gr. 

Tekstylia otrzymaliśmy prze: 
ważnie dla dzieci do lat dwóch. 
Na l9:letniego chłopca miałem 
dostać sweterek na noworodka, 
Nie jestem spekulantem i nie 


pobraierń go. 
* 


* s 


Nie zarzucamy _kierowniczce 
sklepu świadomego oszukiwania 
ludzi, ale niewątpliwie człowiek 
pobierający 50 dk, mydła zamiast 
60 dk. za tę samą cenę jest pos 
krzywdzony t siusznie oburza się, 

Trzeba, aby Rada Zakładowa 
zajęła się tą sprawą, a także rozs 
działem wyrobów tekstylnych. 

Red) 


Trybuna Czytelników 
działa 


W związku z zamieszczeniem w 
„Trybunie Czytelników” dnia 2 
lipce br. wiadomości o grożą: 
cym niebezpieczeństwie zepsucia 
się materiałów  opatrumkowych, 
zmajdujących się w  suterenach 
szpitala U.S. w Katowicach, przy, 
ul, Francuskiej, udała się na tes 
ren szpitala specjalna komisja 
PCK, która stwierdziła co ma: 
stępuje: i 

Materiały opatrunkowe nie zos 
stały jeszcze uszkodzone, jednakże 
dalsze ich zmagazynowanie może 
poczynić poważne straty,-z uwas 
gi na znajdujące się w suteres 
nach przewody doprowadzające 
do gmachu szpitalnego wodę t 
parę. 

Komisja zaleciła, aby skrzynie 
umieszczone w pobliżu przewo: 
dów, które zostały już częściowo 
zamoczone — natychmiast usus 
nąć, a pozostałe ze względu na 
panującą wilgoć, przenieść w najs 
bliższym czasie do innego maga” 
ZYDU. 

Na marginesie tej sprawy nales 
ży dodać, że Zarzad Okręgu Śląs 
sko:Dąbrowskiego PCK, już kils 
kakrotnie zwracał się z prośbą 
do Zarządu Miejskiego w Kato" 
wicach o przydzielenie odpowied: 
niego lvkalu na urządzenie ma» 
gazynu. Zarząd Miejski prośbę 
PCK uwż$lednił, jednakże przys 
dzielone lokale nie nadawały się 
na tego rodzaju magazyn. 

Grożba zepsucia się materiałów 
opatrunkowych, przedstawiających 
dużą wartość, powinna skłonić 
Zarząd Miejski i Urząd Kwatee 
runkowy do przyznania dla PCK 
odpowiedniego — pomilszczenia, 
gggi$, nagromadzone materigły nie 
ulegałaby zepsuciu. Reg) 


Nr. 195 — (866) 


Pomyslowość 
naszych górników 


(Ek) 


Zjednocz Górnicy  Chorzowskiego 


enia Przemysły Węglo= 
said nie tylko starają się o wk 
s m wydajność, lecz po- 
uazie 1 swoją starają się o 
it alę ale powierzonej im pracy 
E kop. „Matyida“ według 
wan, u ob, Sulskiego zabudo» 
denk w celu odprowadzenia kon 
ke satu do kotłowni pompę. 
sda w stosowano dla tego cè: 
„POMipę Straco”, 
wiat Tomasek: Jan z kop. „Mar 
zown; P Ojektujac ulepszenie dos 
przy, sed pod „szybem „Barbara“, 
do up? się tym sposobem 
ciu. Zymania norm w wydoby» 


na, Powodu braku 1 niemoż- 
PES otrzymania uszczelek nad- 
ssar kopalni „Michał“, | ob, 
Marceli, zastosował 
własnego pomyslu, z 
wie naoliwionej. Oszczędność 
„-ISKaną tą drogą może być sza- 
+, wana na co najmniej klikadzie- 
4 tysięcy złotych, 
„9r. Tudyka Herman z kopalni 
»oolskką", ślusarz, z oddziału ma- 
wamlówego, przesłał projekt tamy 
zeEmtylącyjnej, otwieranej sprę- 
dą e” powietrzem, pomyślanej 
A przewozu głównego kopalni 
Polska", Jakkolwiek sam po- 
myst automatycznych drzwi wen- 
Ylacyjnych nie jest nowym, to 
Jednak sam sposób rozwiązania 
Okazał się nowym, z uwagi na 
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EATER 
PAŃSTWOWY TEATR  BLĄSKI 


IM. ST. WYSTIAŃBKIEGO 
W KATOWICACH 


Dziś, w piatek dnia 18 lipca br. 
O godzinie 19.30 na Dużej Boente 

eatru Śląskicgo wspaniale widó. 
wisko W, Szekspira „SEN NOCY 
LETNIEJ" w inscenizacji | reżye 
serii Bronisława Dąbrowskiego. De- 
koracje Andrzeja Pronatzki, 


} 


Na posiedzeniu Woj. Komitetu 
Obchódu Święta Odrodzenia usta 
lono nast, wytyczne dla komite- 
tów pow. na terenie wojewódz- 


l 

twa. 

i. Obchody rocznicy Manifestu 
PKWN zostaną  zorgańiżowane 
przez komitety, w skład których 
wchodzą przedstawicięle wszyst: 
kich organizacji i instytucjt. Czyn 
nikiem koordynującym rady 
narodowe. 

2. Szczegółowa instrukcja wy- 
Siana w teren po poszczególnych 
| niach organizacyjnych zawiera 
E dokładne wskazówki odnośnie örť 
ganizacji święta, + 

a) Dla wsi święto przewidziane 


są 


jest, ze względu na okres 
żniw na dzień 20 lipca. Orga- 
nizacja spoczywa na Str, Lud 
i Samop. Chłopskiej, którym 
dopomogą w urządzaniu im- 
prez organizacje  młodzieżo- 
we. 

b) Dla miast został ustalony na 
stępujący program ramowy: 
W dn. 21-.qo wieczorem cap" 
sirzyki į akademie. W progie 
mie akademii krótkie przemó 


CENTRALA HANDLOWA PRZEMYSŁU 


CHEMICZNEGO 


WARSZAWA. ul. Miodzicży Jupostowiańskiej 18 
(dawniej Pierackiego 18) 


ogłasza 


przetarg nieograniczony 


na wykonanie 


robót związanych z odbudową gmachu bin- 
ul. Plebiscytowa 1, 


rowego w Gliwiebch. 
3. 3a. 3b. Korielsice Sb, 10. 


Carty z podpisanym  kosztorysem w zalalo- 
Wanych kopertach z napisem „Oferta na wyko- 


nenie robót zwiążanych z odbudową 
Towego, Gliwice, ul 


Badz, 9-tej dnia 4. 8. 1947 roku w Centrali Han- 
tlowej Przemysłu Chemicznego. Biuro Sprzedaży 
Produktów Tłuszczowych. Wydział Administracyj- 


ny, Gliwice, ul. Matejki 12, gdzie 


Syjne otwarcie ofert o godz. 10. Do ofert należy 
dołączyć kwit na wadium w wysokości A proc. od 


sumy oferowanej. 
Warunki przetargowe. 


Projekty umowy mogą oferenci otrzymać za żwro* 
tem kosztów w C. H. P. Ch, Biuro Sprzedaży Pro- 
Administracyjńy. 
Gliwice, ul. Matejki 12 w godz. 10 = 12 
Centrala Handlowa zastrzega sovbie prawo swo- 
bodnego wyboru oferenta bez wzgledu na cene i 
całości robót na kilku 


duktów Tłuszczowych, Wydział 


ewentualny podział 


Tentów jak też unieważnienia, prnetargu bez pos || 
dania powodów 1 ponoszenia jakichkolwiek odszko= 
(PAP) 2543kr 


dowań. 


Centralny Zarząd 


Przemysłu Węglowego 
DZIAŁ SZKOLNICTWA ZAWODOWEGO 
KATOWICE, UL. POWSTAŃCÓW 43 

przyjmuje zgłoszenia kandydatów na 


stanowiska 


kierowników i wychowawców 
internatów przy szkołach 
przemysłu węglowego 


Warunki do omówienia, 


Do podania 


wodowel. 


Swieto odrodzenia 
w wojew. śląsko-dqbrowskim 


PS 


należy dółączać $yciory: 
z zaznaczeniem kwalifikacji 4 praktyki za- 
(PAP) 2542k) 


całkowicie s&mėdzièlne opraco- 
wanią konstrukcyjne. 

Wyż, wymien, pracownik pra- 
cował tylko na kop. „Pxska”, 
a więc nie miał okazji gdzie im- 
dziej zapoznać sle z podobnym 
urządzeniem. Wymienione urzą= 
dzerie wypróbowano z wynikiem 
pozytywnym na powierzchni kop. 
„Polska", Obecnie montuje się je 
na dole, - 

Robotnik elektrowni w Siemia- 
ńowicach skonstruował automa» 
iyczne urządzenie do zamykania 
podwójnych drzwi w elektrowrm, 
gdzie panuje duży przeciąg, Ulep 
Bzemie to zabezpiecza od zranie” 
nia ludzi, którzy znajdują się w 
jednych drzwiach, kiedy równo- 
cześnie zostają otwarte drugie. 

Robotnik Oleś Bernard z ko- 
palni „Šiąsk“ zasługuje na wy- 
różnienie ża pomysł zastosowania 
łańcucha zabezpieczającego przy 
wywraucaniu koleb na zwałach, 


4 e) 
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KiobirrNICZA 


Jednolite dodatki wyrównawcze 
- DLA PRACOWNIKOW SAMORZĄDOWYCH 


XII grupa uposażenia zł 1.200| rych pracownicy. są też objęci 


(Sk) Zgodnie z uchwałą Raay 
Ministrów z dnia 24 maja 1947 r. 
tz uchwałami Podkomitetu Płac 
Komitetu Ekonomicznego Rady 
Ministrów z dnia 11 i 25 czerw* 
ca 1947 r. wprowadza się jedno» 
lite dodafki wyrównawcze do us 
posażeń zasadniczych pracowni* 
ków związków samorządu tery" 
torialnego według następującej 
tabeli: IV grupa uposażenia zł, 
6.550 miesięcznie, V grupa upo” 
sażenia zł. 5,850 miesięcznie, VI 
grupa uposużenia zł 4620 mie- 
więcznie, VII grupa uposażenia 
zł, 3.700 miesięcznie, VIII grupa 
uposażenia zł, 2.950 miesięcznie, 
IX grupa uposażenia zł 2.200 
miesięcznie, X grupa uposażenia 
zł. 1.620 miesięcznie, XI grupa ue 
postżenia zł. 1.400 miesięcznie, 


miesięcznie, 

Wymienione dodatki wyTów* 
nawcze zostają wprowadzone od 
dnia 1 czerwcza 1947 r. w m. St. 
Warszawie i w m. Łodzi, w mia» 
"stach wydzielonych z pow. zw. 
samoTz, w wojewódzkich i po* 
wiatowych związkach samorządu 
terytorialnego oraz w związkach 
międżykomunalnych, których pra 
cownicy są objęci dekretem Z 
dnia 18 listopada 1946 r. (Dz. U. 
R. P. Nr. 78 poz. 380) jeśli w 
skład związku międzykomunalne= 
go wchodzi przynajmniej jeden 
z wymienionych powyżej rodza: 
jów jednostek samorządowych. a 
od dnia 1 lipca 1947 r. w mtas 
stach niewydzielonych, gminach 
wiejskich oraz pozostałych związ 
kach międzykomunalnych, któ: 


cyt. dekretem upusażeniowym Z 
dnia 19 listopada 1946 r. 

Inne szczegóły dotyczące do: 
datku wyrównawczego znajdą 
zainteresowani pracownicy samo” 
rządowi w okólniku Nr. 46 wy» 
danym przez Ministerstwo Admi: 
nistracjł Publicznej. 

Związek Zawodowy Pracowni: 
ków Samorządu Terytorialnego i 
Użyt. Publ. (Zarząd Okręgowy w 
Katowicach) czyni dalsze stara: 
nia, aby dodatek wyrównawczy 
był przyznany wszystkim pras 
cownłkom od 1 maja br. zwraca: 
jąc się jednocześnie do zarządów 
miast i gmin, które wypłaciły ten 
Godatek już od 1 maja br. oraz 
by takowego nie potrącały do 
czasu uregulowania tej sprawy 
w Ministerstwie. 


Katowicka Stacja Ochrony Roślin 


(js) Specyficzne warunki na 
Śląsku, w okręgach  przemysłó* 
wych, wśród stujących się dy- 
mów z kominów hut i kopalń o- 
raz szkodliwych wyziewów, $przy 
jały rozprzestrzenianiu się Wsże: 
iakich chorób roślinnych i rozwo 
jowi różnych owadów =- szkodnie 
ków, Z tego powodu ochrona ro» 
klin na tym teranie była jednym 
z najpiiniejszych zadań, Początko 
wo podjęły wię jej szkoły rolni» 
cze, W roku 1028 powstaje pier=, 
wiza nu Śląsku placówka do wals 
ki ze szkodnikami istniejąca do 


wienia przedstawiciela władz 
oran część artystyczna, 22-go 
przed południem nabożeństwa 
z udziałem _ przedstawicieli 
władz, po południu zabawy 
ludowe, imprezy sportowe, bez 
płatne przedstawienia kinówe 
mad atea tAE. e k 


rządzić krótkie prelekcje i a 
kademie w świetlicach w 
dniu 21 bm, 

Woj. Kom. Obchodu zwraca się 
do wszystkich organizacji by Ims 
prezami rozrywkowymi, dla naj- 
szerszych mas apoleczeństwa 
urozmāiciiy program uroczystości 
Święta Odrodzenia, 

Rocznicę Maniiestu PKWN ohb- 
chodzimy jako Święto fadóści i 
zwycięstwa. Komitety  ierenowe 
winny dołożyć wszelkich starań, 
by dzień ten upłynął w nastroju 
odpowiadającym uczuciom taiego 
narodu świadomego _ słuszności 
drogi jaką wytyczył Manifest 
PKWN 

WOJ. KOMITET OBCHODU 
vSWIĘTA WYZWOLENIA 


— 


poszukuje 


ofe- 


1947 r. 


Sprawa przydziału 
aktumlna, Kandydaci 


a w wy gaje wi 4 


č) W zakładach pracy nóleży u=- 


ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU MAVERIAŁÓW 
OGNIOTRWAŁYCH 


JEDNEGO REFERENTA 


na stanowisko zastępcy 
pożarnej obeżnaneżo » przepišami 
nictwa. z siedziba w Gliwicach. 


przetarg nieograniczony 


na wykonanie 


brakujących elementów 


PAŃSTWOWA FABRYKA BRONI W RADOMIU 
zatrudni od skraz Wysoko wykwalitfikowanych 


frezerow, tokorzy oraz slusarzy 


do tobót precyzyfnych 1 remontu maszyn 


Warunki płacy wg umowy zbłorowel pracy. 
mieszkania 


wszelkimi odpisami świadectw z Drac poprzednich 


w walce ze 


dziś Stacja Ochrony Roślin w Ka 
towicach. 

Stacja utworzona zostaża pier- 
wotnie w Cieszynie, przy Wyż- 
szej Szkole Gospodarstwa 
Wiejskiego, Pod opieką fa- 
chowych agronomów jį entomolo= 
gów rozwijała się należycie i 
czyniła wielkie postępy w skute- 
cznej walce ze szkodnikami ro- 
siin, 

Stacja zajęta się wyszukiwa- 
niem najlepszych środków zapo- 
biegawtzych przeciw  romnnaża- 
htu się szkodników i badaniem 
chorób roślinnych. W miarę jej 
rozwoju władze wojewódzkie prze 
niosły Stacją do Katowic w 1934 
r. Odtąd Stacja do wybuchu woj 
ny pozostawały przy Śląskiej Iz- 
bie Rolniczej w Katowicach. Kil- 
kulethia praca badawcza przynio- 
sła personżlowi Btacji bogate do- 
świadczenie naukowe a Stacji 
wielkie zbiory preparatów roślin. 
Mych, Stacja przed wojną wypo 
sażóna była w doskonały sprzęt 
laboratoryjny, mikroskopy ji wsze 
laki sprzęt, oraz posiadała boga- 
tą bibliotekę fachową. 

Niemcy w Gzasie okupacji zde= 
fholowali zupełnie Stację, Przede 
wszystkim zmiszezyli księgąablo- 
ty i tablice pokazowe. Część pre» 
paratów í szkieł przewiażli w 
głąb Rzeszy, a resztę Zniszczyli. 
Bogaty dorobek Siacji w rękach 
barbarzyńskich Niemców został 
zupetnie zniweczońy, 

Po wojnie, w kwietniu 1945 r., 
Stacja Ochrony Roślin reaktywó= 


Rolniczej. Nieliczny personel z 
przedwojennym kierownikiem sta 
cji, inspektorem inż, Pilem na 
czele, rozpoczął pracę na nowo. 


przed Stacją stanęło 
zadanie do wykonania, Na spu- 


wojennych róozmnażały się wiel- 


utyzońi mogła zagrozić zbiorom 


straży 
pożar- 


inspektora 


i postawienie suwnicy 
10 tonowej w odlewni 


Podkładki ofertowe ż waruńkami prze 
targu otrzymać można 
przy ulicy Swobodneł Nr. 3. 

Oferty składsć można do dnia 25 lipca 


w biurze fabryki 


2546RT 


służbowego fest 
winni zgłosić sie osobiście z 


wana żostała przy śluśkiej Tabie 


Już w pierwszym roku po wojnie 
olbrzymie 


stoszóonych polach po działaniach 
kie ilości myszy polnych. Plaga 


zbóż w latach następnych. Nale- 


Informacje 
Zjednoczenia. 


szkodnikami 


żało opracować środki zapobiega- 
jące rozmnażaniu się myszy pol- 
nych. Do walk; ze szkodnikami 
zmobilizowano cały aparat w te- 
renie. Inspektorzy powiatowi wraz 
z drużynami rozpoczęli systema- 
tyczne zwalczanie szkodników 
przez zakładanie truiek i zasy- 
pywanie pól środkami zabójczy- 
mi dła gryzoni. Użyto w tym ce- 
lu 49 kwintali fosforami cynku 
10 kwintali arsenianu sodu i 55 
kwintali zatrutego ziarna „arwi- 
co“, Myszy rozprzestrzeniły się na 
olbrzymim terenie 600.000 ha u- 
prawnych pól. W ciągu roku ub. 
zdołano oczyścić 147 ha pól przy 
użyciu środków chemicznych. 

W bieżącym toku Stacja Ochro 
ny Roślin od początku wiosny 
przygotowywała się do walki ze 
stonką ziemniaczaną. Wraz ze 
Związkiem Samop. Chł, do któ- 
rego wiączoną została razem z 
Izbą Rolmiczą w grudniu 1946 r. 
powstał specjalny „Komitet de 
Walki ze Stonką Ziemnitczaną”, 
na czele którego stanął prezes Za 
rządu Wojewódzkiego Zw. S. Ghł, 
tow, Kowalczyk. W terenie na 


„| szczeblach powiatowych i grmine 
/|mych* powstały podobne -komite- 


dzieci szkolnych, czyniono wiosną 
poszukiwania za groźnym szkod- 
nikiem ziemniaków. Stacja przy 
gotowała znaczne zapasy środków 
insektobójczych, które miały po- 
służyć do unicestwiena postałych 
ognisk stonki, 

W połowie czerwca br. nadszedł 
do stacji pierwszy meldunek z po 
wiatu raciborskiego o pojawieniu 
się stonki, Miejscowy petsonel 
Stacji Ochrony Roślin wraz z Ko 
mitetem przy pomocy przybyłych 
z „Kótowic inspektorów przystą- 
p do natychmiastowej akcji. W 
dalszych tygodniach nadchodziły 
do stacji meldunki z innych oko- 
lic województwa, z pow. opolskie 
go j kozielskiego, o nowych ogni- 
skach stonki. Walka z tym nie- 
zwykle szybko  rozmnażającym 
się szkodnikiem przybrała na si- 
le. Stacja Ochrony Roślin w Ka- 
towicach, wraz ze swoim perso- 
nelem fachowym czyni UBilne sta 
rania celem zapobiegnięcia roz- 
mnażańiu się szkodnika į zlikwi. 
dowania go zupełnie na terenie 
województwa, Pozytywny wynik 
w tej akcji zostanie przyjęty z 
zadowoleniem pizeż rolniieów i 


ty. Przy ich pomocy, a specjalnie | przez całe społeczeństwo. 


W trosce 


o zdrowie 


dzieci górnika 


(s) Dyrekcja Chorzowskiego Zjed 
noczenia Przemysłu Węglowego 
szczególnym staraniem otoczyła 


wysłano dzieci na przeciąg 6-ciu {y 
godni. 
Dnia 2. 7. 1947 r. pojechały dzieci 


dziatwę górników, powierzając ich | wszystkich kopalń w liczbie 80, Są 


opiece Wydzialu Socjalnego, 
Zdrówe dzieci wysłane zostały na 
kolonie i półkolonie. słabe i zagro- 


żone do prewentorium, a chore skie 
Ubezpieczalnię 


rowuje się przez 
Społeczną do odpowiednich sanato 
riów. 

Półkolonie i kolonie podzielono 


na dwa turnusy. Pierwszy turnus 


trwać będzie przez lipiec, a drugi 
przez sierpień. Do prewentorium 


FABRYKA PORTLAND == CEMENTU 
»nWYSOKA” POCZTA ŁAZY, POW. ZAWIERCIE 


ogłasza 


PRZETARG 


na wykonanie: 


14-tu okien żelaznych o wym. średnio 45 x 4,7 metra 
i 1 drzwi żelaznych o wym. 1,5 x 2 m 2-skrzydłowych 


ZTEDNOCZENIE PRZEMYSŁU 
SKÓRZANEGO 
BY TOM, ul. Kraszewskiego 3 
ogłasza 


przetarg 


nieograniczony 


na wykonanie 


robót remontowych dwu 
aut osobowych marki 
„Wanderer”i „D.K. W.“ 


Składanie ofert 
obowiązującymi 


przy 


można 


zęgdnie z przepisami 
‘przetargach do dnia 
23. VII, br. pod wskazanvm wyżeł adresem. 
uzyskać w Biurze 
2565kT . 


to roczniki, które mają rozpocząć 
w tym roku I klasę szkoły powszech 
nej. 

W sanatoriach pozostają dzieci 
przez okres wyznaczony przez ie- 
karza 

Pri orium znajduje się w 
ptzeb ym górzystym Puszczyko 
wie na Śląsku Dolnym. Urządzenia 
wewnętrzne odpowiadają wszeikim 
wymogom higieny 


przetargowej. 


końferencyjna. 


Zastrzega się dowolny wybór oferenta. 
bez pbdznia przyczyn 


całkowiie przetargu, 


A dh Db Aa Abo sky 


instalacyjnych należy dołączyć do oferty. Ślepy kosztorys t y 
targu można nabyć w B. B. P. W. pokój 206 w godzinach urzędowych póo- nagtodzeniem  Chorzów= 


częwszy od dnia 21. 7. br, Tam rówrież można przegladnać plany instalacii 


i zasięgnąć bliższych informacji. 
Oferty w zalakowanych kopertach z napisem „Oferta 


i i I ińskich” ży akładać w B. B P. W. do tktzynki 
instalacji w domkach fińskich” należy a a (PAPY 2540r 


Otwarcie ofert nastąpi 31. 7. 1947 r. o godz. 10-tej w B. B. P. W. sala 


OTEZYMALIŚMY: 
WĘGORZA wędzoncżo 
sielawy, 
MATIASY 

ne korzeniami, 


MATIASY szkockie 
PIEPRZ czarhy 
PIEPRZ biały 


sr 3 


5 SPORTZ 


Polska- Czechosłowacja 5:3 


w piłce nożnej na 


Olimpiad zie Kolejarzy 


w Budapeszcie 


Budapeszt, Reprezentacja pił- 
karska polskich kolejarzy, która 
bierze udział w międzynarodo- 
wym turnieju piłkarskim drużyn 
kolejowych, odniosła wczoraj w 
Budapeszcie wiełki sukces, bijąc 
reprezentację Czechosłowacji 5:3 
(2:3). 

Mecz ten rozegrany został w o- 
becności ponad 20,000 widzów. — 
Sukces naszej drużyny podnosi 
Jeszcze fakt, że przybyła ona za- 
ledwie na kilka godzin przed me 
czem, i mimo zmęczenia podró- 
żą mecz wygrała. 

Polacy w pierwszej części spotka 
nia wykazali brak zgrania | zme- 
czenie to też drużyna czeska prze 
ważała i zdołała zdobyć w tym 
okresie trzy bramki ze strzałów Ir- 
chy, Ribki | samóbójczej strzelo- 
nej w zamieszaniu podbramkowym 
przez obrońcę Patermana Polacy 
zdołali się zrewanżować tylko dwo 
ma bramkami, których strzelcami 


byli Anioła 1 Bożćk. Po przerwie 
obraz gry zmienił się całkowicie. 
Strortą atakującą była drużyna pol 
ska. Atak pracował coraz skład= 
niej. Kolejarze nasi zagrali nad= 
zwyczaj ambitnie i z biegiem czasu 
przewaga ich stawała się cdraz wy 
raźniejsza W tej części spotkania 
padły dla nas trzy zwycięskie 
bramki. których strzelcami byli 
Anioła. Poika | Ziaja. Sukces dru 
żyny polskiej był gorąco oklaski- 
wany przez licznie zebrana widow- 
nię. 

W grupie 1-szei, w której poza 
Polską bierze udział w rozgryw= 
kach Czechosłowacja, Egipt, Jugo 
sławla i Włochy. odbyło się także 
spotkanie Jugosławia — Włochy, 
zakończone zwycięstwem Jugosło 
wian w stosunku 4:0. 


W drugiej wyniki rozegranych 
spotkań były następujące: Rumu 
nia — Austria 4:2, Węgry — Fran 
cja 12:1, Austria = Bułgaria 1:2, 


Jędrzejowska wyeliminowana 
przez Rumunke Rurac 


Paryż. W wyniku rozegranych 
w środę spotkań tenisowych mię. 
dzynarodowego turnieju o mi 
strzostwo Francji, reprezentani- 
ka nasza Jadwiga Jędrzejowska 
uległa w trzeciej rundzie gry po- 
jedyńczej partnerce swej w dou- 
ble'u Ruracowej (Rumunia) 7:5, 
8:7, 4:6. 


W 3-ciej rundzie gry pojedyń- 
czej kobiet ciekawsze wyniki by. 
ły następujące: Todd (USA) = 
Śeghers (Fraricja) 8:1, 6:0, Kor 
moczy (Węgry) — Straubowa (Cze 
thosłowacja) 6:1, 4:8. 6:3, 


2-ga runda gry  pojedyńczej 
meżczyzn: Pellizza (Francja) == 
Mac Kenzie (Nowe Zelandia) 6:4 
8:0, 8:2 'Tohomas (Francja) — 
Zalzal (Egipt) 6:4, 6:2, 8:1. 


Nusłe w Katowicach 


KATOWICE. W sobote | nhiedzie: 
lẹ gościć będzie w Poisce Gzesica 
drużyna piłkarska SK Nusle Praga 

W sobote goście czescy grać 
będą w Rybniku a w niedzielę 
20 bm o godz. lB-tej zmierzą 
się na stadionie katowickiej Pogo- 
ni z drużyną Baildon. 

W przedmeczu niedzielnego spot 
kania grać będą drużyny Kleofa- 
su I a i Baildon I b, 

Drużyna NuBle znana jest w Pol 
sce z występów w Krakowie 1 W 
Poznaniu. W Krakowie SK Nusie 
przegrały z Cracovią 1:2 | zremiso 
wały ż Wisłą 4:4, w Poznaniu taś 
pokonały Warte 3:2, 

Motram — Spitzer 6:2, 6:1, 7:5, 

Pellizza » Mac Kenzie 8:4, 6:0, 6:2. 

Sada — Lucot 6:0, 0:6. 6:3, 8:2. 

Gra pojedyńcza pań: Korinoczy 
Straubova 6:1, 4:6. 6:3, Sumers — 
Weylers 2:6, 6:3, 6:0. 


unieważnienie 


Unieważniam 
karte 


zaprawia- 


37. 


Unieważniam 


ilość domków 150 


nas wykonanie 


3 > 
cześciowe lub 
oraz zmniejszenie lub zwiek- 


szenie llośw: robót bez brawa jakiegokolwiek roszczenia ze strony oferenta 


rozpoznawczą 
nazwisko Stefania Siko-|Filnkach ogłoszonych na 
ra, Rzeszów. ul. Szopena |tablicy w gmachu Głów- 


DALSZE WYNIKI SPOTKAŃ 
W turnieju o mistrzostwo teniso 
we Francji dalsze epotkania przy 
niosły następujące rezultaty, 
* Quintawalle (Włochy) = Skones 
ki wo, M, Dezgel = Dubue 8:8, 
6:3, 8:1, 


>e+0+%6006+3+06666000 


OGÓLNOPOLSKI 
PROGRAM POLSKIEGO RADIA 
ha piątek, dnia 18 lipca 1047 r. 
6,00 Sygnał, 6,05 Gimnastyka, 6,18 
Dziennik. 6,80 Muzyke. 7,15 Prze» 
gaad. 7,38 Muzyka. 7,55 Iniormacje 
4,06 Skrzynka PCK. 8,15 Wykłady 


dla nauczycieli 12,10 „Na Kuja- 
wach”, 12,28 Audycja dla wsi. 
12,88 Recital fortepianowy. 13,00 


„Z mikrofonem po kraju”. 13,10 
Audycja w wyk. ecpołu kalono= 
wego 14,00 Audycje informacyjne, 
14.940 Muzyka. 15,201 Słuchowisko 
ula dzieci. 16,50 „Nasze uzdrowis= 
ka” 15,55 Audycja Zw. Str. Poż. 
16,00 Dziennik. 16,20 Arie 1 pleśni, 
16.35 Audycja dla chórych. 16,30 
Pogadanka sportowa. 11,00 Koncert 
17,45 Audycja dla młodzieży „Świat 
w kelorach”. 18,00 Koncert życzeń. 
18,30 Kącik Woj. Urzędu WF 1 PW. 
18,05 Koncert reklamowy. 19,00 
Koncert symfóńiczny. 20.00 „Lite 
ratura dwudziestólecia”. 20,15 Kon- 
cert muzyki ludowej, 21,00 Dzien- 
nik. 21,380 Muzyka. 21,30 „Piosenki 
z „Opery ża 3 grosze” 21,355 Kwa- 
drans prozy. 22,10  Wiadotmośclł 
sportowe. 22,15 Audycja rozrywkó* 
wa, 28.00 Ostatnie wiadomości 
dziennika, 23,20 Muzyka. 24,00 
Eymn. 


| A ONO 


B. B. P, W. BIURO BUDOWLANE PRZEMYSŁU WĘGLOWEGO 
ZABRZE, UL. ROOSEVELTA 28 ogiasza 


przetarg nieograniczony 


ha Wykonanie instalacji elektrycznej wewnętrznej w domkach fińskich 
ma nastepujacych osiedlach: 
Katotwwice-Brynów przy kopalni Wujek 


Unieważniam skradzione: 
kartę  repatriacyjną nr. 
805. dwiadectwa wojsko= 
we, legitymtacje WMOS, 
legitymacje PPR. 1 inne 
na nazwisko Czapla Wie 


ktor., urodzony 19. I. 
1020. 2930 T 
Unieważniam wszelkie 


zgubione dokumenty na 
nazwisko Szpura Włady- 


Zgłoszenia w Dsalale Personalnym Z. P M. O. 2. Miechowice iechowice * 400 5 5 
- 7 Ą i s przy kopalni Miechowice 5 ” sław Chorzów. ul. Wol: 
GLIWIOE. ul. Dubois 16. asżbler |, 7 Okna mają być wykonane w myśl przepisów] $ Szombierki przy kopalni Szombierki » Ę 500 [ności 64. 
i budowlanych ; możliwie o jednakowych wymia« 4. Bielszowice przy kopalni Bielszówice » " 150 
h 3 L i gmachu biu- rach szyb, Oferty i rysunki okien prosimy nadsy= 5. Knurów przy kopalni Knurów 4 a 100  |qjnieważniam zgubione 
Kozielska” należy składać do łać paa z 2 wymienionym adresem do dnia 10 6, Katowice-Bogucice przy kopalni Katowice o" U 207 | wszelkie dokumenty na 
sierpnia br. y 7 7. Katowice Hałda Załęska przy tkopnini Kleofas e ” R3 nazwisko Poczatek Wi- 
TYMCZABOWY ZARZĄD PAŃSTWOWY me FE aT za i drzwi ustala się doj g, poleradz przy kopalni Jowisz n L 50 lem. Mokre, pow. Pszczy 
' u [nika $ ri „13 ý 4 
nastąpi komi- ZAKŁADÓW PRZEMYSŁOWYCH Podleładki do ofert można otrzymać w Biurze t oi OE — wid & a 150 pe AL ga 
„DŹWIGNIA” W BOSNOWOU Dyrekcji Fabrycznej codziennie od godz. 1—13-tej. i -150 
g || 11, Wesoła przy kopalni Wesoła, a w 
ogłasza Dytekcja fabryczna zastrzega sobie prawo do- f j n Zgubiono 
wolnego wyboru oferenta, lub unieważnienia Wadium w wysokości 1% sumy oferowana! należy wpłacić do kasy B. B 8 
slept kosztóryBy oraz przetargu bez podania powodu i zobowiszań pó-| P W. lub w Narodowym Banku Polskim Oddz. w Zabrzu. e : 
noszenia jakichkolwiek kosztów, (PAP)2541kr Dowód wpłaty 1 odpis upoważnienia na wykonywanie robót elektro-|Zaginqi pien wilczur w 


waruńkj prze-|dniu 13, 7, oddać za wy- 


Batory, Armii Czerwonej 
137, Piekaznia. 2942 


l Różne f 


Dyrekcja Okręgowa Ko- 
lei Państwowych w Ka- 
tówicach Frozpisała prze- 
targ publiczny me dziet- 
żawę bufetu kolejowego 
na stacji Katowice, hala 
2 oraz na stacji Witów, 
z terminem objęcia od 1 
zgubioną|Września 1947 r. 'Termin 

na|wnoszenia ofert na waw 


nym Dyrekcji upływa 
dnia 30 lipca 1947 r. e 
godz. 10.00, (PAP) 2571kr 


29278 


zgubiona 


PROSZEK cytryno- a ą 
L Juice” legitymacje służbową Ni 
Szkoły Samochodowe wy NOM suce [4856/11 na nazwisko Roz|7m długi mej żony z dos 
5 ORZESZKI  hiszpań-| mus Zuzanna Pszczyna, MU Stryczek nie odpo 
Katowieć. ul. św. Sta skie, Dworcowa 17. 824.1. |Wiadam  Wanot Ignacy, 
sława 4 Siemiarowice 819 T 


Rybnik, ul. Wysoka 2 | 
Bzkolą szybko I tanie | 
Zamiana obcych prav 

| jazdy na polskie Í 


vvvvvwvvv 


4 


Katowice, 3 


Śląska Hurtownia 


SPOŻYWCÓW. 

Maja 17 

tel. 305-92 >» 
2582 


skiego. 


Chorzów, 


Unieważniam skradzione 
mi. dokumenty obyw. pol 
kartę odzieżową. 
karty Żywnościówe 
nazwisko Kaczmarek = 


Sprzedam  trmotocykl 300 
kubik w dobrym sianie, 
Trybuna Robot. Oddział 
Chorzów, pl. l-żo Maja 
4, 2943 


ña 


2944 


Piątek 


LIPCA 


Brunona, Fryderyką 
Wschód słońca — 4.39 
Zachód słońca — 20.53 


18. 7, 1918 


Przęłomowy dzień wojny. 
światowęi. Gen. Foch na 
linii Villers Cotterets 
wymierza decydujący cios 
Niemcy cofają się na 8 km 
w głąb. Stacia węzłowa 
SOISSONS przechodzi w 
w ręce Francuzów. Odtąd 
armie koalicyine wypycha- 
ia Niemców z zajmowa- 
nych terenów bez przerwy 
do końca wojny. 


18. 7, 1928. 


W Warszawie. Łodzł, Pa 
bianicach | Czestochowie 
| wybucha strajk w przemy- 
Isle budowlanym i metalo- 
wym. Coraz ostrzej zary- 
sowuje się opozycja i nie- 
zadowolenie mas pracują- 
cych. zarówno na tle eko- 
nomicznym jak i politycz- 
nym. 


18. 7. 1932 


. Jednogłośne przyjecie 
Turcii do Ligi Narodów. 


'18. 7, 1936 
Przy współudziale 


Nie- 


miec i Włoch wybucha fa- 
szystowskie powstanie gen. 
Franco w Hiszpanii. 


(s) Kontrofensywa armii demo- 
kratycznej w Mandżurii trwa na- 
dal. Komuniści przejmują  inicja- 
tywę w swoje ręce w rejonie Pel- 
ping - Tientsin - Paoting, w pôl- 
nocnych Chinach. 


Redaguje: JOZEF PRUTKOWSKI 
i emea 


* Niedawno zakończone indywl 
dualne mistrzostwa Związku Ra- 
dzieckiego w hoksie dają bardzo 
ciekawy materiał porównawczy. 


Okazuje się, Że nasza ósemka 
wcale nie musi przegrać z tak 
grożnym przeciwnikiem. 

Razarnik jest lepszy od Segało- 
wicza. Segaławicz w Pradze nie- 
zbyt zasłużenie zremisował z Za- 
charą, którego Bazarnik zdecydo 
wanie pokonał 

Grzywocz wygrał już z Awdie- 
jewem, Antkiewicz jest bezapela- 
cyjnie lepszy od Kniazlewa. a Ra 
demacher, nie ustępuje Grejnero- 
wi, który jest lepszy od nowego 
mistrza Iwanowa. Jeśli dodamy 
do tego punkt  Kolczyńskiego i 
Szymury mamy już teoretyczne 
zwycięstwo nad mistrzami turnie 
' ju słowiańskiego. Innych zwy- 
cięstw niestety ostatnio nie odno 
simy. 


Ryszard Wright 


zt AERE eaen pA, KOZOOGE 


prawa fak np. ostatnio prze- 

pis o stosowaniu kary śmier 

oi wobec każdego, kto po- 
pełni! „zbrodnię* polityczną, pra- 
wo takie obowiązuje wstecz. 
Wszyscy więźniowie, którym xa- 
rzuca się mrzestępstwa natury 
politycznej, mogą być zabrani z 
więzienia i straceni bez sądu... 


Więzienia 

Więzienia  frankistowskie są 
strasziiwie zapluskwione, brudne 
i cuchnące. Więźniowie chorzy 
ną zakaźne choroby, pozostają w 
jednej celi ze zdrowymi. Do szpi 
tala zabiera się Jedynie więźniów 
konających. Więźniowie nie mā- 
ją żadnej opieki lekarskiej, W ca 
łym więzieniu nie ma ani jednej 
wanny. Więźniowie sypiąją na 
ziemi, na płachtach | matach. 

Należący do Falangi strażmicy 
więzienni kradną duże ilości, 
przeznaczonych dla więźniów ar- 
tykułów żywmościowych i sprze- 
dają je na czarnym rynku. Dzię- 
ki temu faktyczna wartość kalo- 
ryczna nie wystarcza, aby utrzy- 
mać człowieka przy życiu 

Ogólną liczbę więżniów poli- 
tycznych w Hiszpanii można przy 
jąć w chwili obecnej na mini- 
mum 100.000, 


Łapanki uliczne 

W Madrycie odbywają się czę- 
sto „łapanki”* uliczne, przypomi- 
nające w metodach niemieckie. 
Ostatnio miała miejsce łapanka, 
której otiarami byll intelektualiś 
ci 1 fachowcy, Profesora francu- 
skiego liceum wyciągnięto z do- 
mu po przeprowadzeniu drobiaz- 
gowej rewizji 1 zabraniu mu 
wszystkich notatek, adresów, os0- 
bistych listów, Innych wyławiano 
z kawiarń, z ulic, Przy tej okazji 
nie pominięto przygodnych prze- 
chodiiów, znajdujących się w za- 
sięgu łapanki. Znalazł się w gro- 
nie tych „niebezpiecznych zbro- 
dniarzy* pucybut, który w chwili 
„nalotu“ zajęty był czyszczeniem 
obuwia jakiemuś przechodniowi, 
lekarz, nauczyciel muzyki, profe.. 
sor TilozọfiL 

Codziennie wają miejsce egze- 
kucje więźniów politycznych, ska 
zańych wyrokami „sądów" na 


śmierć. 
Metody 


W odniesieniu do wszystkich 
przeciwników politycznych sto- 
sowany jest zawsze jeden i ten 
sam tryb postępowania, Ameszto- 
wanie odbywa się pod jakimś 
zmyślonym pretekstem, zeznanta 
zań wymuszame SĄ przy pomocy 
tortur, Niektóre procesy prowa- 
dzone były przez sądy wojskowe. 
Obrońcami nie byli prawnicy, 
lecz członkowie Falangi, którzy 
nie zadawali sobie żadnego tru- 
du, by bronić oskarżonego. W 
czasie rozprawy sadowej nie po- 
święcano jednemu więźniowi ni- 
gdy więcej, niż dwadzieścia mł- 


(:: Franco wydaje nowe 


»% Jeżeli chodzi o boks — wkro 
czyliśmy w okres wakacji, Nasi 
bokserzy po dobrze przeprowadzo 
nym sezonie zawiesili rękawice 

na kołku. 


Wakacje bokserów są okresem 
pracy działaczy sportowych. Zo- 
baczymy jak spisze się nowy Za- 
rząd z ZAPŁATKRĄ i ŁUKA- 
SZEWSKIM na czele. Może zajmą 
się wreszcie ostateczną rehabili- 
tacją śląskich zawodników, ale 
tak po męsku bez rękawiczek, a 
jak już w rękawicach to tylko w 
bokserskich, 


tych do krwi kobiet! 


Bastion skazanego na zagładę faszyzmu broni się bestialskimi, 
mi metodami — Kontynuując system himmierowskich morderstw Gestapo. 


nut, mimo że chodziło ọ życie 


ludzkie. W praktyce nikt nigdy 
nie został uniewinniony. 


-kabellta straciła zmysły 

Znany dzięnnikarz holenderski 
Kay Boyle po zwiedzeniu Hiszpa- 
ni pisał: 

Od roku przebywa w więzieniu 
piętnastoletnie dziecko Isabelita, 
Należała ona do grupy młodzieży 
(najstarszy członek ma 19 lat, naj 
niłodszy 15) oskarżonej o działal 
ność terrorystyczną. 

Prokurator domaga się kary 
śmierci dla członków tej ergani- 
zacji. 


FERNANDO GARCIA 


—" | || | mac 
TRYBUNA 
TRECE EE 


Początkowo aresztowani prze- 
trzymywani byli w izolatkach. 
„Warunki był tam tak nieludzkie, 
żel wielu z aresztowanych zapadło 
na nieuleczalne choroby” 
stwierdza komunikat Narodowego 


' Komitetu Zjednoczonej Młodzieży 


Socjalistycznej w Hiszpanii. Pod 
koniec 1946 roku delegacja wie- 
źmiów przebywających w tym sa- 
mym więzieniu wystosowała pro 
test przeciw temu okropnemu tra 
ktowaniu dzieci, Po bezskutecz- 
nym proteście więźniowis urzą- 
dzili strajk głodowy. W wyniku 
8-miodniowej głodówki dzieci 


Tłum. J, P. 


SYN 


Kiedy don Pedro w trzydziestym szóstym 
Przeciw faszystom poszedł, 
Maleńki Jose w ten dzień pełen grozy _ 


zdrodniczy- 


przeniesione zostały do innego 
skrzydła więztenia gdzie warunki 
niezmacznie się poprawiły, 

I w tych „lepszych wąrunkach 
— mała, piętnastoletnia Isabelita 
straciłą zmysły. 


Rozstrzelane dzieci 

Pewien republikanin, któremu 
‘cudem udąło się wydostać z wię 
zieria frankistowskiego, opowia- 
dał o wielu podobnych temu wy 
pądkach. „W Hiszpamii tylko trzy 
warstwy ludzi znajdują się pod 
ochroną prawa. Są nimi wojsko, 
kler i falangiści, Isabelita į jej 
towarzysze nie mogą do nich a- 
pelować. Sam widziatem z okien 
mojej celi dzieci w wieku Isabe- 
lity maszeriujące parami na roz- 
strzelanie. Wygladało to jakby 
dzieci udawały się do szkoły“ — 
dokończył były więzień, 


Hiszpania musi być wolna! 


ROBOTNICZA 


EUROPA RIE JEST JESZCZE WOLNA! 
W Hiszpanii ałną każdego dnia kdzie wałczący 0 wolność i sprawiedliwość 


społeczną! W Hiszpanii faszystowskiego qenerała Franco frzenełmione są wię- 
zema. 100.000 głodnych, storturowanych kadzi, obłąkanych z lęku dzieci, pobl- 


Ukończył szósty roczek. 


Przeciw faszystom — przeciw faszystom! 
Czy w przód, czy w tył — zawsze przeciw! 
Umierał Pedro. I to już wszystko. 

Cóż jeszcze pisać poecie? 


Lecz nie na próżno pocisk w sercu utkwił 
W czas faszystowskiej napaści — 

Ciesz się don Pedro: twój synek malutki 
Ma już dziś lat siedemnaście! 


9-te zadanie konkursowe 


e a 
Kto jest winien? 
Aby odpowiedzieć prawidłowo na to pytanie należy zaznaczyć 
strzałką szofera, który spowodował katastrofę. t, 


Zadanie | kupon wyciąć i sachować. Kupon konkursowy ur. I 
zamieszezamy na str. 1. 


[iR RE EOB AZP NE EEC ORNE 


— Jezu, Kąpiesz się w złocie — zauważył Jack, pa- 


trząc na gruby zwitek dolarów, 


— A gdzie Gus? — pytał Bigger dalej. 
— Za chwilę tu będzie. Całą noc siedzieliśmy u Klary. 
Drzwi znów się otworzyły. Bigger odwrócił się i zo- 


Powyższe fakty — to tylko je- 
den akt z grubej teki frankis- 
towskich zbrodni. Jej zawartość 
rośnie — alo rośnie również bunt, 
przelewa się przez ulice j ulicz- 


OPERA W POZNANIU. Oprócz „Aidy” o której pisaliśmy już w swoim 
czasie, opera w Poznaniu wystawiła z wielkim powodzeniem „HARNA 
SiE” balet KAROLA SZYMYNOWSKIEGO z udziatem całego zespołu 
baletowego, z primabaleriną BARBARĄ BITTNERÓWNĄ. Dyryzguje — 
dyr. LATOSZEWSKI m M. B, 


SYN AMERYKI 
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kige palcami. 


Tfumaczyfa . 
Wanda Melcer 


Zeszedł ze schodów na ulicę. Zimno było, choć śnieg 
przestał padać. Nieco się przejaśniło. Zbliżając się do na- 
| rożnego baru, który był całą noc otwarty, pomyślał, czy 
| nie ma tam kogo z bandy. Zdarzało się, że Jack albo G. H. 
zapóźnili się na ulicy, Choć wiedział, że rozstał się z nimi 
na zawsze, ciągnęło go do ich obecności. Ząpragnął po- 
kosztować wszystkiego na nowo, jak by się drugi raz 
urodził. Był grymaśny, jak rekoniwalescent. i 
Zajrzal przez zamarzniętą szybę: tak, G. H. tam sie- 
dział. Otworzył drzwi i wszedł. G. H. siedział przy barze, 
rozmawiając z kelnerem. Bigger przysiadł się do nich, 
"kupił dwie paczki papierosów i podsunął jedną G. H, 
który obejrzał się ze zdziwieniem. 


— Dla mnie? — spytał. 
Bigger wydął wargi. 
— Chyba. 


H. otworzył pudełko. 

Jezu, marzyłem o tym. Bbœwijedz, pracujesz? 

Yah. 

No i jak ci? p 

Ach, daj mi pokój — powiedział Bigger, przebiera 
Drżał z podniecenia, pot wystąpił mu na 
czoło. Denerwował się i coś wewnątrz pchało go dalej p 


IIIa 


baczył Gusa, który zawahał się w progu. 
— No, teraz już się nie bijcie — powiedział Jack. 


Bigger nabył nową paczkę 


papierosów i podsunął Gu- 


sowi, który schwycił ją i spojrzał zdumiony. 
— Chodź, nie wygłupiaj się — powiedział Bigger — 


już wszystko zapomniane. 


Gus podszedł powoli, potem otworzył pudełko i zapalił 


papierosa. 


— Bigger oszalał — powiedział z nieśmiałym uśmie- 


chem. 


porachunków. Nie bał ich się 
rając stopy na swojej walizce 
nym uśmiechem. 


Bigger wiedział, że Gus się cieszy ze zlikwidowania 


już teraz, Siedział, wspie- 
i patrzył wkoło ze spokoj- 


— Daj dolara — powiedział Jack. 
Bigger dał kążdemu po dolarze. 
— Żebyście nie powiedzieli, że nic wam nigdy nie da- 


łem — rzekł ze śmiechem. 
— Bigger jesteś szalony 
Gus. 


No, trzeba iść, nie może tu z nimi gadać. 


roześmiał się radośnie 


Zamówił 


jeszcze trzy butelki piwa i podniósł walizkę. ` 
— A ty nie pijesz? — spytał G: H, 


— Nie, muszę już iść. 
Do zobaczenia, 
Tymczasem. 


4 


Skinął im ręką i wyskoczył na ulicę. Czuł sie dumny 


ki hiszpańskich miast, dojrzewa 
w podziemiach Hiszpanii i huczy 
wezbrana nienawiścią w więzien- 
mych celach. 

I wybuchnie któregoś dnia, u- 
chwyci za gardła hitlerowskich 
spadkobierców -— otworzy bramy 
więzień Í załopocze nad brukami 
miasł czerwienią sztandarów i ra- 
dosną pieśnią. 

Hiszpania będzie wolna! Musi 
być wolna — bo historię tworzy 
lud, który chce być wolnym i 
który umie o wolnóść walczyć: 
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Komunikat 


Do Katowic przybyła dele- 
gacia Departamentu Muzy- 
KRK: Ministerstwa Kultu- 

i Sztuki, która pod kiero- 
TAR kh prof. Jana Choro- 
sińskiego zajmuje sie zbiera- 
miem ekstów muzycznych 
i słownych: piosenek i pieśni 
ludowyth. 

Wszyscy obywatele prosze 
ni są o nadsyłanie posiada- 
nych i znanych im kompozy- 
cji pieśni robotniczych, gótmi 
czych I ludowych. o nadsyła- 
nie śpiewników. zbiorków itp. 


— na adres: ki'i Pięknej Książki w Szamotu- 
Profi. Jan Chorosiński łach zorganizowano uroczystości ki 
Katowice `’ cze. wybitnego kompozytor: '16 

ul. Królowei Jadwigi 2 wieku Wacława z Szamotuł, Po na 
„Gospoda“ ` bożeństwie odbyło się odsłonięcie 
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PLAN MARSHALLA 


Czy plan ten leży w interesie panów? 
Czy w interesie chłopów i żołnierzy? 
Czy plan ten leży w interesie Stanów? 


Łatwo odgadnąć. W każdym razie leży. PUK 


się wtedy stało? Jeśli ucieknie, pomyślą od razu, że jest 
to w związku ze zmiknięciem Mary. Trzeba wytrzymać, 
trzeba czekać, co z tego wyniknie. Dużo czasu upłynie, 
zanim pomyślą, że Mary została zabita, a jeszcze więcej 
nim go posądzą. A czy nie posądzą wpierw czerwonych? 


Wsiadł w przejeżdżający wóz i dojechał do 47 ulicy, 


gdzie się przesiadł Z niepokojem śledził odbicie swojej 
czarnej twarzy w zapoconych szybach. Czy któraś z bia- 
łych twarzy wokoło pomyśli, że tylko co zabił bogatą, 


białą dziewczynę? Nie. Mogą pomyśleć, że ukradł dziesięć | 


centów, zgwałcił kobietę, urżnął się, pobił kogoś, ale 
nigdy, że zamordował córkę milionera i spalił jej ciało. 
Uśmiechnął się, jakby poczuł łaskotki. Wszystko 
jasne i proste: postępuj pozornie podług życzeń innych 
ludzi i rób swoje. Na pewien głośny i szorstki sposób ro- 
bił to całe życie, ale dopiero ostatniej nocy, kiedy zdusił 
Mary nieledwie w ramionach jej ślepej matki poczuł, jak 
to naprawdę miało być. Drżał, to prawda, ale sie nie bał. 
Był tylko wściekle podniecony. Zajmę się ' nimi, 
do siebie, myśląc a obojgu Daltonach. 

Jedno mu tyłko dokuczało: nie mógł się pozbyć obrazu 
krwawej głowy Mary, kiedy tak przed nim leżała na sto- 
sie starych gazet. Jeszcze tylko to. Trzeba być wariatem, 


żeby sobie przypominać każde jej słowo. Psiakrew, pra- | 


wie zmusiła go do tego. Co mógł zrobić? Powinna była 
lepiej wiedzieć. Powinna była mnie zostawić, do diabła 
ciężkiego. Nie było mu jej żal, na to nie była dla niego 


dość realną, nie była właściwie człowiekiem. nie znał jej B 


na to dość długo, Czuł, że morderstwo to było wytłuma- 
czone ogromem wstydu i strachu, jakie przed nią odczu- 


wał. Każdy jej ruch, każde słowo, budziło w nim wstyd f 
i grozę. Ale jakim sposobem? Skąd się brały ten wstyd $ 


i ta groza? Wiedział tylko, że rosły w nim za każdym 


SIE pomnika 


Wacława, Z Szamotuł pomnika Rafiiocydto, te a nastęfiie 
4% Staraniem Towąrzystwa Sztu- 


było $ 


szepnął | 


tej samej drodze. Było to, jak pragn"nic, które wykwił: 


z krwi. Drzwi otworzyły się i ukazał się Jack. 
— Jak tam, Bigger? i 
Potrząsnął głową. 
— I tak i tak — powiedział i zwrócił się do kelnera — 
jeszcze jedną paczkę fo dła ciebie, Jack. 
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i wyniesiony, krocząc tak po śniegu. Otwarł usta, zęby) 
"u Iśniły. Pierwszy to raz rozstał się z nimi bez dręczą 

ago -uczucia strachu. Kroczył dziwną drogą po dziwnej 

« ginie i-nerwowo pragnął odgadnąć dokąd zajdzie Da 


dósi walizkę do regu bloku, czekając na autobus. Zasu’ 


nąwszy palce w kieszeń, poczuł dolary. Zamiast do Dal- 
tonów, mógł jechać na kołej i opuścić miasto. Ale co by 


1. == Tel. 


Katowice, Mickiew. ' 
586 3 — Redaktor 


zetknięciem z nią. 


Właściwie nie Mary była przyczyną wszystkiego Mary | 


wyzwoliła w nim verneia, 


vszystkie inne Mary Teraz, 


które 
kiedy ją zabił, 


obudziły już dawno $ 


zwolony, jakby spadł z niego niewidziałny ciężar. 


9. — Tel 340-41- 42 Dział ogłoszeń: Tel 361-06 — Konto PKO II 4900. 
R -- 21289 
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przyjmuje od godz, 9-tej do 12-tej, 


czuł się wy '$ 


akademia. 


HISTORIA 


proszku 
"Ze zbiorow JANA BRZOZY _ 


O Nasreddin — Hodża, jest znas 
ną postacją w 'świecie persko* 
arabskim. Żył w poczatkach XV 
wieku w mieście Ax:Szehr (Białe 
Miasto) w prowincji Angara, Pos 
stać ta (znana nam zresztą z fils 
mu) (figuruje w wielu opowie- 
ściach arabskich, wydanych w 
książce, która obok. „Opowieści z 
tysiące į jednej nocy” jest najs 
bardziej poczytną, Są to przygo” 
dy, opowieści, anegdoty, powies 
dzenia tego popularnego figlarza. 
Oto dwie z anegdot: 

Do Naśr:ed:dina przyszedł są: 
siad z prośbą o wypożyczenie o: 
sla. Hodża odmówił, uzasadniając 
tym, że osioł jest na wsi. W tej 
samej chwili osioł zamknięty w 
stajni zaryczał, Oburzony sąsiad 
powiedział: 

— Mówisz, że osta nie ma, a 
przecież on ryczy w stajni. 

— Mój kochany, to ty taki ø 
steś? Nigdy bym się po tobie tege 
nie spodziewał, To ty mnie, sta: 
remu, Siwemu człowiekowi nie 
wierzysz, 8 ostowi wierzysz? 

[] Nasreddin pożyczył od chcie 
wego bogacza kocioł Po kilku 
dniach zwrócił bogaczowi kocioł 
wraz z małym kociołkiem 

— Čo to ma RGE: — zapy* 
tał bogacz. 

— Jakto, nie 77) — odpo: 
wiedział Hodża — ten kocioj uro 
dzi: w międzyczasie mały kocio: 
tek, 

Bogacz zabrał oba kotły. Po 
kiku dniach Hodża znowu poży* 
czył kocioł, t oddał go biedzko 


Ze zbiotow 


"wi, który nie miał w czym goto 
wać, Po upływie dłuższego czasu 


bogacz upomniał się o zwrót 
kotła. 9 ir 
— Kocioł umarł — brzmiałe 
ydpowiedź. 


i — Takżeż kocioł może umrzeć! 
— spytał bogacz. 

— Nie nielż mnie — odpowie: 
dział Hodża —. jeśli przedtem u: 
wierzyła, że kocio] urodził ko 
ciołek, to teraz musisz mi uwies 


„rzyć, że kocioł umarł, 


